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Ciężkie skutki brosii „Vt“
| l

“owy sygnał ostrzegajgcy przed „V 1“ -  Na*trr-;e wśród ludności angielskiej- 
Naoczni śwradkowio opowiadaig-

^^tokholm , 2 sierpnia. Minister dla bez- 
5 iwa wewnętrznego Morrison po- 
JJ1 jak donosi agencja Rautera —  do 
'■  Tłoir di c i  we wtorek w Izbie Gmin, że 
?.ebszarzR Londynu wprowadzony zo- 
j. I now sygnał ostrzegawczy, zapowia- 

zbliżanie się latających bomb. Sy- 
ł  C—  będzie podawany dodatkowo do 

jjflbałów syren, zapowiadających atak 
jelczy.

,*4oriison powiada, że ostrzeżenie będzie 
 ̂ ł &lo mniej więcej półtora m innty. „Sy- 

tWa} niebezpieczeństwa" złożony będzie z 
ih 2-sekundowych tonów trąbki sy- 
owej przyrządu lub tonów innego in-

Bm em u w odstępach 2-sekundowych. 
?“fcnał odwoławczy składać się będzie z 
r®hego d ługiego tonu, trw ającego 6 se- 

Morrison powiedział dalej, że no- 
”  tyqnał ostrzegawczy jest jeszcze nie- 
Jlłateczny i niezupełny, wobec czego 
r8o zastosow anie jest do pewnego stopnia  
?yraniczone. M ożliwem  jest np podawać 
j®*1 Sygnał tylko w tych okolicach, w któ- 

znajdują się zakłady przem ysłowe, 
i Ązane z przem ysłow ym  system em  a- 
^ ^ o w y in , jednakże system  ten może być 

rozszerzauy, zależnie od okolic,zno- 
■Ni| można też dać gw arancyj, że sy- 

^ ł  ostrzegaw czy będzie poprzedzał 
**tly wypadek nalotu bomb latających. 
^  liście S V "m , skierow anym  do dzien­

n a  „D aily Mail" skarży się pewna ko­
jota z A n g lji połudn:owej na to, że w  
? at aków broni „V  1“ w sze,kie sta­
d i a  skierow ane są jedynie tylko około 
J^hości m iasta  Londynu. Objaw' ten jest 
®feupbhr’ej n ieuzasadniony albowiem

> mieszkańcy A n glji południowej 
dużo cierpieć muszą od bomb 

latających.
^  Pewnej m ałej m iejscow ości połudm o- 
^ ftn gielsk iej naprzykład spadły w  ,ed- 

ty lk o  dniu niem niej jak trzy V  1“. 
JJtylko w ięc w Londynie członkowie 

S ^ fó żn y ch  organizacyj obronnych pra- 
są zm uszeni dzień w dzień z godzi- 
nadliczbowem i. Prócz tego oczy i 

obserw ują z w ielk icm  naprężeniem  i 
r^enerw ow aniem  każdy pocisk „V i “, 
S^®latujący ponad krajem , a obserwuje 

Ko tak długo, dopóki niebezpieczeństwołlie m m ie. Luaność południowo a n g ie lk a
u la  jak policzek zdanie w ypow iedzią

Prr?® Churchilla, że odiąd m ówić się  
i już ty lko o Londynie, nie wspom ina- 

Wogułe o A n g lji południowej. 
K?dennik „New Leader" publikuje ar- 

mówiący o tern, że jak Anglja sze- 
j,lJ* i daleka, wszędzie szerzy się wiel- 

1 zakłopotanie z powodu powolnego
nj**biegu operacyj wojennych w Nor- 
^ n d j i .  Jeżeli tempo to nie u legn ie  nie- 
J>tv+eiQ Prayspieszenm , natenczas naród  
ę^ ty jsk i straci w szelką nadzieję na ry
jg ?  P^kój. W sp o :--ia n e  pLm o akcentu- 
S ze takie usposobienie oddziałuje bar- 

P0wn-żnie, albowtem  w idoki na now ą  
w°jenną stanow ią dla AngUków  

3C6?1!? nader ciężkie. Dochodzą jeszcze 
ludności A n glji południowej i Lon- 

bjl?”. °bąwy przed nleusfbnnemi atakami 
te ** ’■ n*e m<iw iąc już w ogóle o tem,
v szerzą s ,e  dzisiaj ogóln .e w  kraju o-
Hcoż i -1Ż imcV zastosują broh jeszcze

objaw ia się  w A n g lji jako reak- 
V‘. jaśniej, aniżeli kiedy- 

H ih .5 K takt, jakie zm ęczenie w ojną o- 
naród angielski. Ten przesyt 

Przewyższj wszystko, cokolwiek  
nczas się wśród ludności objawiło.

**er««nn**t* ^ "d y ń -k ie  przynoszą cały 
nV n°wych wiadomości o skutkach

-  ■
^iedyẐ ! f i  ^ s.m a Publikują o zdarzemu, 
*V i«  pińtek w  południe spadł pocisk
hych a° r°dek tłum u ludzi, zebra-

®ksplozjl przedstawiało 
widok najstraszniejszy,

jaki kiedykolw iek zdarzył się po eksplo­
zji bomby latającej było bowiem nietył- 
ko m nóstwo zabitych i rannych, ale leg ły  
również w gm zach  różne budynki han­
dlowe, położoue w bezpośredniej bliskości 
pla^u targowego, a również zburzony zo­
stał budynek pewnej gospody, przepełnio­
nej gośćm i w perze obiadowej. W spom­
n ian y  plac sam  przedstaw lał rię jako jed­
no w ielk ie rumowisko.

D zienniki podkreślają, że straże obrony  
przeciwlotniczej w tym  okręgu widząc 
nadlatującą bo mbę, były  pewnej że jest to 
sam olot angielski i (L itego też nie uru­
chomił: żadnych sygnałów  alarmowych.

W edług dziennika „News Chronicie11 
pewien strażnik obrony przeciwlotniczej 
stw ierdził, że bomba ta nie m ogła wręcz 
spaść na m iejscu bardziej nieszczęśli- 
wern oraz w porze najniebezpieczeniej- 
szej, w calem  bowiem  tem  centrum han­
dlowym panował w łaśnie najw iększy  
ruch, ponieważ w szyscy zaabsorbowani 
byli załatw ianiem  zakupów tygodnio­
wych.

Pt w ,en coiespondent dziennika „D ai­
ly  H eraid“, przebyw ający przypadkowo  
w czasie eksplozji w pobliżu tego piacn, 
pisze: „Zauw ażyłem  błyskaw icę eksplozji 
oraz usłyszah-m  straszliw a jej detonację, 
następnie zaś do uszu m oich  doszedł stra­
sz liw y  grzm ot walacycb się murów, a 
w reszcie Zapanowała tak straszliw a ci­
sze, jakoby za jednym  zam achem  śm ierć 
przeszła prz»z całą tę okolicę".

Według opowiadania wspomnia­
nego korespodnenta, z licznych 
budynków pozostało tylko Jedno 

wielkie rumowisko, 
z  polród którego sterczały fantastycznie  
pogięte tragarze żelazne i rury, podczas 
gdy ludziom  przebyw ającym  w łaśn ie na  
ulicy  szalony nacisk powiel /za  pozdzie­

rał literalnie odzież z ciała. W ybuchły  
także pożary, na skutek których na róż­
nych osobach sp łonęły  resztki odzieży.

W  pierwszych m inutach po eksplozji 
z e s z ł y  ratownicze zajęte były  w yłącznie  
tylko uw olnieniem  tych osób o j  płoną­
cych resztek .brar ia.

Dziennik „D aily Telegraph" dor.Ooi, ze 
om nibusy, znajdujące się w pobliżu, u le­
g ły  po części zupełnemu zniszczeniu, a po 
części też zerwane zostały z nich dachy, 
lżejsze zaś sam ochody prywatne rzucone 
zostały  na szczą tki Budynków lub w sam  
środek murów frontowych. W powietrze 
w yleciał naw et siln ik  newmego aut ibustt.

W iunem  doniesieniu pisze „D aily Te­
legraph", że pewna

bomba ,.V 1“ wyrządziła również 
poważne szkody w londyńskim 

ogrodzie zoologicznym.
Bom ba ta soadła w bezpośredniej b lisko­
ści t. zw. „K anału Regenta", przepływ a­
jącego pracz ogród.

Również i w ogrodzie H yde Park eks­
plodow ała jedna bomba „V 1“ obok paw i­
lonu m uzycznego Dalej pisze w spom nia­
ny dziennik, że londyńskie urzędv tele­
foniczne poszukują obecnie w iększej licz- 
bj telefonistek na stałe Zatrudnienie,. 
Sw Łśgólny ich b iak  odczuwać sie  daje w  
uizędaeh City i na zachodzie,

„D aily M eU" donosi, że celem u łatw ie­
n ia  prac ratow niczych złpg tdZi się w 
przyszłości przenisy o zaciem nianiu. Lon­
dyńska adm inistracja m iejska posteno- 
v lla  uruchom ić słabe ośvnetlenie ulic. 
Korespondent lonictw a wspomn lanego 
dziennika, Golin B °dnall, oświadcza, że 
nadszedł ca ły  szereg raportów, w edług  
których używają Niemcy w czasie ostat­
nim różnych rodzajów bomb latających. 
Urzędowego potwierdzenia tej w iadom o­

ści „ednak brak

Koncentryczne ataki powietrzne na wojska
sow‘eckie.

B e r1 in, 2 sierpnia. Kilkaset niemieckich 
samolotów bojowych zaatakowało za zna­
komitym rezultatem w czasie ciężkich walk 
obronnych w obszarze południowo-wschod­
nim od Warsrawy.

Zmasowane ataki bombowe tkoncentro- 
wan-' oyly na zbiorowiska czołgów pancer­
nych przygotowane oddziały wojsku wena 
wschodnim brzegu W isły. Liczne trafne po­

J cłslki eksplodowały w prŚTodiku sowieckich 
stanowisk. W  ninspodz-cwanych atakach 

I nurk-rwych przegrabiły uiemieckie eskadry 
samolotów blisniego wsparcia cały teren 
i uczyniły ni<zdolnemi do dalszej walki li­
czne samochody, pancerue wozy zw.adowoze 
r :ępirz.v;iaciela oraz sta,iowxSka artyleTjj- 
ski 2. Kiedy Sowieci spuścili ma birz -gn Wi 
sły łodzie na wodę i usiłowali przygotować

W  Rpcu itre c J aljanci 1236 
same lott»w.

Berlin, 2 sierpnia. Lotnictwo iwemieckie 
zniszczyło w miesiącu 1 ipcu, L l30 same lotów  
amerykańskich. W tej liczbie jest 1 23t> bom­
bowców czteromo toTowych.

Nad samym tylko obszarem Rzeszy Nie- 
miiedkiej zestrzelono 8uł samoloty.

przeprawę, zjawiły się v* tym czasie lotni­
cze f ox mac je niemieckie i zniszczyły 6 so­
wieckich wypełnionych po btzegl pro,nów.

Dalsze punkty ciężkości operacyj niemie­
ckiego lotnictwa znajdowały się na obsza­
rze Marjampola aa południowy zachód’ od 
Kowna, w obrębi^ Szawli, koło Rzeszowa 
i w okolic^ Sandomierza, oraz na pomo­
cnych odeinkFzh walki na zachód od Nar­
wy, wreszcie koło Biri i Mitawy-Tucknm. 
Według • niedokładnych jeszozo ustaleń, 
zniszczono w ciągu dnia przeszło 30U zmo­
toryzowanych i zaprzęgowych pojazdów so­
wieckich oraz wyłączono z boju liczne czoł­
g i i działa.

Użyt„ dla poprrcia fińskiej armj wojska 
uiemieckie oraz samoloty wykonały dn.a 
31 lipca skuteczny atak nurkowy przeciwko 
loti „ik-u w Hainjoki na wschód od Wybor- 
gu. Zdołały one w czasie tego ataku m. :m. 
zniszczyć 6 sowieckich samolotów na ziemi.

Notfi protestacyjna n ą ó i 
japońskiego.

Tokio 2 sieoipm.ia. Rjąd japońsk' przęsła' 
rządowi Stn-nós Zjedmóczenych za pośred­
nictwem neutralnej Hisapaindi notę prote­
stacyjną z  powod,i f nrzeozneigo z prai em 
międizynąroddwem traktowania japońokie- 
go posła przy Watykamie, jak o iom do- 
moiu w piątek m ‘m.ieterstwc epraw zagrar 
nicŁmych-

W  komunikacie i>owiedziamo, ze amery­
kańscy żołnierze już dnia (i czerwei wtar; 
gnęii do mieszkania posła w Rzymie i  
traktowali go w sp-isób nio^igodaiy z mię- 
Jzyniarodowemt umowami, stosowanemu 
do dyplomatów. Doniósł o tem poseł Ha- 
rada w telegramie z Miasta W atykańskie­
go, dokąi przeniósł się już 9 lipca ze 
wszystkimi członkami pos -łetwr

Japoński gabinet omawiał 
sytuaśję międzynarodową.

Tokio, 2 sierpnia. W  czasie reguła mego 
posiedzenia plenarnego japońskiego gabi­
netu, minister spraw zagianicznycl Sige- 
mitsu zdał dnia 1 sierpnia sprawozdanie o 
międzynarodowem położeniu ze szczegol- 
mem uwzględnieniem stosunków z Tnrcją.

W  związku z tem ustalono stanowisko ja­
pońskiego rządu wobec tego zagadnienia. 
Szczegółów w tej sprawie jeszcze nie po­
dano.

Dlugt

Ataki terorystyczne aljantów 
na miasta włoskie.

Modjolan, 2 sierpnia. Jak donora pó-nc 
ono-włoskie rad jo, anglo-amerykańskie lot- 
j-ictwo skierowało w pimiedzialck swe atj 
ł i  terorystyczne na kilka m iast włoskiej 
prowincji Emil ja.

Znów zniszczono liczne niepowetowane 
dbueła sztuki i cenne budowle. W  Ferrarre 
naw;edzo„'y został m in. pałac kole Eia- 
nwui i, nazwany tak 2 powodu 12.600 kamie­
ni ozdobnych w s~ej fasaJiie. Znajdująca 
s;ę tam. także pinakotóką dozma'a rówi Leż 
ciężkich szkód. Ałr Modenie traliono m. in. 
dW‘ie 1 g g ie  staregr pałacu książęcego. Le­
żący obok kościół e'an Domenico padł rów  
nież ofiarą tego ataku terorystycznego ,rrz 
i kościół Santa Maria della Purificazionc-

O położeniu na froncie 
wschodnim.

Lelgrc. 2 sierpnia. Wojskowy współ­
pracownik „Novo V  reme“ Veeecius zaj­
muję £>ę (oświadczeniem generał-pułkowr • 
ka Gu^eriana' o sytuacji na froncie 
wschodnim i  flisze, że nien reckie kierów ■ 
nictwo .vrgs nizuje z zimną krwią gdzieś 
na zapleczu nowy front, gdzie ma się ro­
zegrać główna bitwa.

Am or przytacza francuskie przysłowie; 
„Cofamy _ się, aby n ie ć  lepszy od skok" — 
Rzesza niemiecka tworzy odskocznię, któ­
ra umożliwi jej skok operacyjny na te te- 
reny,. zajęte obecn,e przez bolszewików. 
Niemieccy stratedzy rzadko mówią, a je­
szcze rzadziej prorokują. Jeżeli jm nakże 
cos czynią, to dzieje się to zawsz^ na pod- 

i strw ie takich faktów, które dają im racj%
pociąg zajechał na ji den z dworców holsjo w,/eh na wscnodzie, bg dourieźć na front najnowsze I aSy byr*p^:świadczonym  "oTlusz^oćc

wozy panc ?rne. 1 go, o czem mów*ą.
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W I!pcu zatopiono 149.000 brt
Rtrlin, 2 sierpnia. Naczelna Komenda 

Niemieckich Sił Zbrojnych komunikuje z 
głównej kwatery Fiihrera w dniu 1 sier­
pnia:

W Normandji powstizym ały nasze woj­
ska w ciężkich walkach wszystkie ataki 
przeciwników pomiędzy Ho^tot i rzeką Vi- 
rc. Następnie odsunęły się ors na kilku od­
cinkach o parę ki'ome4rów w kierunku po­
łudniowym. Na nowych pozycjach odparto 
wszystkie ataki silnie napierającego nie­
przyjaciela. Również na odcinku na pół­
nocny wschód od Percy załamały się ataki 
nieprzyjacielskie, prowadzone znacznemf 
siłami panccmemi i wspierane gwałtow­
nym ogniem artyleryjskim. Nieprzyjaciela, 
który na zachodniem skrzydle głęboko 
włamał się w nasze pozycje, powstrzyma­
no w przeciwataku tuż na południe od A- 
yeranches. W godzinach wieczornych na 
całym froncie toczyły się jeszcze ciężkie 
walki.

We wschodniej czę£ci przyczółka desan­
towego nieprzyjaciel w ciągu nocy wzmógł 
swą działalność artyleryjską aż do huraga­
nowego ognia. W nocy ciężkie samoloty bo­
jowe przeprowadziły skuteczne ataki na 
skupienia wojsk nieprzyjacielskich oraz 
pozycje przygotowawcze w rejonie na pół­
nocny zachód od Avranches.

Samoloty torpedowe uszkodziły w zatoce 
Sekwańskiej dwa statki handlowe o łącz­
nej pojemności 15.000 brt.

Np zapleczu francuskiem zlikwidowano 
w walce 60 terorystów.

Na Londyn kontynuowano za dnia i w 
nocy ogień odwetowy broni „V-1“.

Wo Włoszech nieprzyjaciel znowu podjął 
swe ataki na Florencję, mające na celu 
przełamanie. Załamały się one znowu wśród 
ciężkich krwawych strat o nieugięty opór 
naszych grenadjerów pancernych i strzel­
ców spadochronowych. Nieznaczne włama­
nie lokalne zaryglowano. Walki, prowa­
dź: te przez obydwie strony z nadzwyczaj 
wielką zaciętością trwają dalej.

Na północnych zboczach Karpat siły  nie-

Srzyjacielskie przedarły się na przełęcze 
eskidzkie. Przeciwstoki są w toku. Po­

między rulonem źródeł Dniestru a wielkim  
tukiem W isły nasze dywizje pancerne na 
kilku odcinkach wyparły bolszewików po 
zniszczeniu wielkiej liczby czołgów. Na 
wielkim łuku W isły udaremniono za w y­
jątkiem jednego włamania, o które toczą 
się jeszcze walki, wszystkie próby przepra­
wy, podejmowane przez bolszewików.

Pod Warszawą utrzymuje się silny na­
cisk nieprzyjacielski. Pomiędzy środkowym  
biegiem Bugu a Augustowem mimo ostre­
go naporu nieprzyjacielslkiego prowadzono 
planowo lokalne ruchy odłączające, odpie­
rając liczne ataki sowieckie.

Na zachód od Kowna rieprzyjac'el bez­
skutecznie atakował z obu stron Niemna. 
W Marjantpolu szaleją zacięte waiki uli­
czne.

Również i w mieście Mitawia toczą się 
gwałtowne waiki. W rejonie Birży w prze- 
ciwatakach wyparto nieprzyjaciela, który 
włamał się. Na wschód od Dźwiny w kentr- 
uderzeni.-ich rozbito wszystkie ataki bolsze­
wików. Na przesmyku lądowym Narwy nie­
przyjaciel na skutek wysokich strat nie 
Kontynuował wczoraj swego ataku, zakro­
jonego na wielką skalę. Słabsze natarcia 
załamały się.

W skutecznem odpierahiu wielkich ata­
ków sowieckich ostatnich dni wzięły udział 
wybitny trzeci (germański) korpus pancer­
ny SS pod dowództwem ŚS-Obergruppen- 
fiihrera i generała oddziałów SS Steinera 
wraz z ochotniczemi rewizjam i SS-Nord- 
land i SS-Nederland, 20 estońska dywizja 
ochotnicza, 11 wschodnio-pruska dywizja 
piechoty iraz użyte do akeji_ na froncie lą­
dowym Jednostki marynarki wojennej, ar­
tyleria armji Indowej i miotacze.

W zatoce Fińskiej uległy zniszczeniu na 
skutek najechania na miny dwa sowieckie

Rumuński komunikat wojenny.
Bukareszt, 2 sierpnia. R um uński kom u­

n ikat w ojenny z dnia 1 s ie rpn ia  brzm i: 
Nad dolnym  Dniestrom, w środkowej Be- 

earali.ii i na froncie M oldawji m iały  m iej­
sce tylko nieznaczne operacje bojowe. W 
ciągu 31 lipca bom bardow ało bry ty jsko- 
am erykańskie lotnictw o stolice ' k ra ju , 
P ło c k i i Targoviste, jak  również kilka 
m iejscowości w okręgach Lov, P rah o y a  i 
D abro rica  i spowodowało szkody i ofiary. 
Stwierdzono dotychczas zestrzelenie 10-c u  
cztorom otorow ych bombowców przez ru- 
muńsko-niem ieckie siły obronne.

Fiński komunikat wojenny.
Helsinki, 2 sierpnia. K om unikat wojenny 

Lrzm i :
N a przesm yku K arelskim  obustronne ak­

cje wywiadowczo oraz ogień nękający  cię­
żkiej broni. Na pólnoeiiy-wschód od jeziora 
Ładogi odparto w kilku m iejscach atak i 
oddziałów wypadowych i m niejszych od­
działów nieprzyjacielskich^ Ogniem arty - 
le r ji  i m iotaczam i g ranatów  rozproszono 
k ilka oddziałów na pozycjach przygotow a­
wczych z wielkierni s tra tam i dla n ieprzy ja­
ciela. W  kierunku Ilom antsi trw a ją  w alki 
obronne.

W okolicy E u k ajaerv i niem a nic szcze­
gólnego do' zaraporto  w ania. Siły lotnicze 
bom bardow ały "* połączenia pozafrontowe 
niepnzyjam ela na froncie wschodnim.

N iem ieckie bombowce m yśliw e zaatako­
w ały  na K arelskim  przesm yku bazę . nie­
przyjacielską. W łasna obrona lądow a oraz 
przeciw lotnicza s trąc iła  6 n ieprzyjaciel­
skich samolotów.

wylawiacze min oraz jeden statek strażni­
czy. W tymże samym rejonie morskim jed­
nostki strażnicze marynarki niemieckiej o- 
raz lotnicy myśliwscy zestrzelili 10 bom­
bowców sowieckich. Eskadry lotnictwa bli­
skiego wsparcia z dobrym skutkiem inge­
rowały w punktach ciężkości walk lądo­
wych i zniszczyły ponad 300 pojazdów nie­
przyjacielskich.

Bombowce półnscno-amerykańslde zaa­
takowały wczoraj Bukareszt i rejon Ploe- 
sti. S iły niemieckiej i rumuńskiej obrony 
przeciwlotniczej zniszczyły 11 samolotów  
nieprzyjacielskich.

Pod ojioną gęstego zachmurzenia bom­
bowce północno-amerykańskie przeprowa­
dziły ataki terorystycene na miasta: Miin- 
chen, Mannheim, Ludwigshafen i Franken-

thal. Mimo trudnych warunków obronnych 
zestrzelono 15 samolotów nieprzyjaciel­
skich.

Marynarka wojenna i lotnictwo zatopiły 
w miesiącu lipcu 25 statkjów frachtowych 
I transportowych o łącznej pojemności
149.000 brt. Uszkodzono 20 dalszych statków  
transportowych o łącznej pojemności
110.000 brt. Z pośród nieprzyjacielskich o- 
krętów wojennych zatopiono 2 krążowniki, 
10 kontrtorpedowców, 1 fregatę, 1 wyta- 
wiacz min, 2 statki strażnicze i 11 śclgaczy. 
Bomby, torpedy i pociski artyleryjskie u- 
szkodziły częściowo ciężko 1 okręt linjowy, 
4 krążowniki, 11 kontrtorpedowców, 1 tor­
pedowiec, 2 specjalne statki desantowe I 
kilka ścigaczy.

Jednostki marynarki wojennej, pokł? c- 
wa artylerja strażnicza statków handlo­
wych i artyierja przeciwlotnicza marynar­
ki zestrzeliły w czasie od 1 lipca do 31 lipca 
196 samolotów nieprzyjacielskich.

Z walk na froncie wschodnim.
Bsrlln, 2 sierpnia. A gencja „Telepress"

w uzupełnieniu komuinikaitu wojeninego z 
dnia 31 lipca dow iaduje się ńatsąpujących 
szczegółów o w alkach na froncie wscho­
dnim:

K iedy bolszewicy silnem i form acjam i 
czołgów i żm otoryzowanem i siłam i podjęli 
a tak  na teren podgórski K a rp a t w k ie ru n ­
k u  przełączy beskidzkich, niem ieckie g ru ­
p y  bojowe czołgów pancernych podjęły  a- 
tak  n a  Dolinę, zdobyły szturm em  m iejsco­
wość i odcięły w skutek tego silniejszym  
■sowieckim form acjom  połączenie z zaple­
czem. U siłow ania bolszewików oswobodze­
n ia  swojego zaplecza doprow adziły do za­
ciętych walk, w czasie k tó ry ch  zniszczono 
części daleko w ysuniętych zm otoryzow a­
nych jednostek sowieckich.

Również na zachód, od Sam bora rozbito 
silniejsze bolszewickie form acje w a tak u  
niem ieckich form acyj pancernych, p rzy­
czepi równocześnie zam knięta została  w yr­
w a we froncie. Również nad  Sanem  po­
m yślny przebieg m iato kilka akcyj ofen­
sywnych. W ydarto  bolszewikom ważne te­
reny, przyczem zniszczono ogółem 20 czoł­
gów pancernych oraz d o b y to  9 dalszych. 
Jeden  z lo tnych oddziałów niem ieckiej 
pancernej g runy  bojowej w darł się po od 
parciu bolszewickiego przeciw ataku głębo­
ko w obszar koncentracyj przygotow aw ­
czych i zdobył 5 n ienaruszonych czołgów 
„T 34“.

Również n a  skrzydle nadw iślańskiem  na 
południowy-wschód od W arszaw y zdołały 
sie skutecznie utrzym ać w obronie i prze­
ciw ataku  niemieckie s iły  obronne. Znis7.- 
czono tu  dalszych 13 czołgów pancernych. 
N aogół zgnieciono w poniedziałek 7 przy­
czółków mostowych, k tóre  zdołali bolsze­
wicy zdobyć na zachodnim brzegu W isły, 
przyczem oprócz poważnych zdobyczy po­
zostało w rękach niemieckich przeszło 3000

' jeńców, tak, że bolszewikom do wczoraj 
pozostał tylko jeden przyczółek m ostowy 
do dyspozycji.

Po ciężkich stra tach , jak ie  bolszewicy 
ponieśli w ostatn ich  dniach na obszarze 
bojowym koło W arszaw y, zapanow ał s to ­
sunkow y snokój. Tylko na  południow ym  
i wschodnim  froncie podjęto przez po­
szczególne czołgi pancerne wypady, zosta­
ły  bez tru d u  odparte. W idocznie bolszewi­
cy byli zmuszi ni nadw yrężone mocno w 
ciężkich w alkach z dn ia  poprzedniego fo r­
m acje  w w ielkiej m ierze uzupełnić nowo 
sprowadzoriemi form acjam i strzelców  ̂ i 
wozów pancernych. Na obszarze n a  wisohód 
od W arszaw y niem ieckie w ojska kon ty ­
nuow ały dalej rozpoczęty odw rót z m iej­
scowości Siedlec na now y odcjnek bojowy. 
Tu zam knięto pow stałą w ciągu ubiegłe-^ 
go tygodnia lukę frontow ą w niemieckiej" 
lin ji obronnej przez wzmocnienie sil. Od­
czuli to bolszewicy, kiedy n a  pólnoeny- 
wschód od W arszaw y usiłow ali przełam ać 
się fron ta ln ie  siłnem i farm acjam i strzel­
ców i czołgów pancernych przez niem iec­
kie pozycje ryglowe. W kilkugodzinnych 
w alkach zostały wszystkie a tak i odparte, 
przyczem zniszczono . 13 czołgów. W tere­
nie leśnym  kolo A ugustow a przyszło tylko 
do nieznacznych walk.

N atom iast s ilne  walki rozw inęły się  w 
M ariam polu. Tu bolszewicy usiłow ali 
przez użycie silnych form acyj pancernych 
dokonać przełom u na zachód w wąskim  
odcinku. Udało im się w targnąć do m iasta, 
przyczam rozw inęły się gw ałtow ne waiki 
uliczne, trw ające  aż do wieczora. Tuż na 
północy od tej m iejscowości zmnszon . zo­
s ta ła  inna sowiecka forfnacja czołgów 
pancernych, po zestrzeleniu 7-miu czołgów 
przez pokryw ający  ogień niem ieckich ba- 
tery i, do odwrotu.

Na obszarze na  zachód od K ow na nie 
doszło nigdzie do większych potyczek.

Wysokie straty północnych Amerykanć?/.
Berlin, 2 sierpnia. W ostatn ich  trzech ty ­

godniach na zachodniem skrzydle fron tu  
nonnnndzkiego stwierdzono w szeregach 
jeńców północmo-atneirykańskieh licznych 
młodzieńców 18—19-letnich oraz żołnierzy 
w wieku ud 36—39.

W  porów naniu do w ojsk zresztą używ a­
nych tam  chodzi w danym  w ypadku o pod­
padające wysoką liczbę żołnierzy, p rzyna­
leżnych do roczników skrajnych  z pośród 
zakresu północnoam erykańskiej obowią­
zkowej służby wojskowej. Ludzie ci w więk­
szości swej byli tylko kró tk i czas w słu ­
żbie. Po pospiesznem przeszkoleniu w ysła ­
no ich natychm iast na fron t drogą przez 
północną Trlandję lub też A nglję i wcielono 
ich jako uzupełnienie ciężkich stra t, ponie­
sionych przez form acje tam  walczące. P o ­
nieważ żołnierze ci am erykańscy nie posia­
d a ją  żadnego doświadczenia bojowego, po­

noszą ich form acje poważne s tra ty  przew a­
żnie natychm iast po pierwszych już w al­
kach.

W ielokrotnie cale g rupy  żołnierzy pólno- 
cno-ametrykańskich dostaw ały się do n ie­
woli i to tak ie  grupy, k tó re  przybyły  na 
front dopiero w przeddzień. Obok takich 
relatyw nie młodych i starych  żołnierzy u- 
zupełm enia napotyka się wśród wojsk S ta ­
nów Zjednoczonych również ba ta ljony  prze­
stępców, wypuszczonych z domów karnych, 
k tórzy zmazać m ają  swe w iny służbą fron ­
tową.

Ja k  potw ierdzają jeńcy, s tra ty  pcJnocno- 
A m erykanów  przew yższają znacznie wszel­
kie uprzednie obliczenia ich dowództwa. 
W  chw ili obecnej znajdu ją  się w walce już 
trzecie, a częściowo naw et czwarto form acje 
zapasowe.

Prasa niemiecka n stanowisku Turcji.
Berlin, 2 sierpnia. Pod napisem  „Turcja 

przyłączyć się m a do woj-ny“ omawia 
dziennik: „B erliner Bónsen Zeitung“ trudną 
sy tuację  T urcji, w yw ołaną na skutek  p re ­
sji eljatmów.

F :size on m .'In ., że uprzytom nić sobie na­
leży podnoszone swaga czasu przez Moło- 
towa w B erlinie żądanie odnoszące się do 
D ardaneli, jak  również usiłow anie ekspan­
sywne Sowietów n a  B liskim  Wschodzie, 
jeżeli zam ierza się dojść do właściwej 
isto ty  decyzji, wobec jak ie j s tanęła  dzi­
s ia j T urcja . Niema chyba t»kicgo_ T urka, 
k tóryby  sądził zupełnie poważnie, że w in ­
teresie własnego jego k ra ju  leży konflikt 
z Niemcami, k tó re  przecież są  daw nym  
przyjacielem  i w artościow ym  partnerem  
handlow ym  Turcji.

Wobec tego, że ałjanci akcen tu ją  bezu­
stannie dążenie swe im perjalistyczne, od­
pada ją  naw et wsżelkie realne podstaw y do 
tej nadziei, aby na skutek  okazanej ule; 
głości zapewnić sobie można eonajm niej 
chociaż skuteczne prawo głosu ..organiza­
cji pokojowej", opanow anej przez pluto- 
krację i bolszewizm. Ponadto  jeszcze s tro ­
na aljancka bynajm niej się nie ta i z za­
m iaram i swemi, a mianowicie, że po ewen- 
tualnem  uchw aleniu przez parlam en t zer­

w ania stosunków  dyplom atycznych' i go­
spodarczych z Niemcami, zam ierza się co­
raz obszerniejszem i żądaniam i odnoszące- 
vni się do baz lotniczych i m orskich oraz 
pomocy wojennej wszelkiego rodzaju 
pchnąć T urcję na drogę, w iodącą z konie­
czności do wojny.

W obec tego, że naród  tu reck i często j®£ 
dał dowody swego zm ysłu znalnego, p1* 
trudno będzie zapewne dojść do przekona' 
nia, że za cenę ew entualnego odciążen1* 
powstać m ogą w tej chw ili niezmierzona 
niebezpieczeństwa oraz s tra ty  brzem ier®0 
w sku tkach  dla przyszłości.

Rozpaczliwe położenie 
w południowych Włoszech.

Medjolan, 2 sierpnia. W atykańsk ie  radj® 
podaje spraw ozdanie o rozpacz] iwern polo* 
żeniu, w jak iem  znajduje  się ludność oku­
pow anych W łoch od czasu wkroczenia a®1 
glo-am erykańskich wojsk.

Mówi się w tem spraw ozdaniu, żc lud' 
■■ość stoi dziś wobec zburzonych domo*' 
Dzieci i kobiety m uszą głodować. Mężczyź­
ni poszukują na zniszczonych w ojną pa­
lach pozostałych resztek zboża i owoców 
naraża jąc  się sta le  na u tra tę  życia z P0, 
wodu eksplozyj niewypałów granato* ' 
T roska  o przyszłość obciąża silnie ca*/ 
naród. Wszędzie panu je  zakłopotanie, gdzi£ 
ludność spędzi zimę. K ra j ich nie daje rolfi 
proszonym  ludziom żadnych możliwoł™ 
zaopatrzenia i zam ieszkania.

Komunikat japońskiej kwatery 
głównej.

Tokio, 2 sierpnia. C esarska japońska kw*' 
tera  głów ną kom unikuje we wtorek, co na­
stępuje:

1) Na wodach wysp M ariańsk ich  w ok®' 
licy w yspy Guam japońskie wojską zadalf 
dotkliwe szkody w Zatoce A kaczi i w Za­
toce Show a nieprzyjacielow i.

2) Od czasu w ylądow ania nieprzyjaciel­
skich sił bojowych na północy w yspy T|' 
nian japońskie w ojska przeszkodziły dal­
szym przedsięwzięciom przeciw nika i za­
dały nieprzyjacielow i ciężkie s tra ty . 23 Pi 
jica udało się n ieprzyjacielow i w targną' 
do ostatn ich  lin ij obronnych Japończyk-)* 
tak, że lin ja  bojowa zagm atw ała się.

3) Jap o ń sk ą  załogę na  wyspie F o ta  bom­
b ard u ją  codziennie nieprzyjacielscy lotni­
cy  oraz a rty le rja . Mir.io to przeszkodził* 
ona dotychczas wszelkim usiłow aniom  lo­
dowania.

Ludność argentyńska 
demonstruje swe sympatje 

dla rzędu.
N.ad ryt, 2 sierpnia. K orespondent dziel­

nika „Ya“ w Buenos Aires, Miauelareija* 
donosi, że ludność argen tyńska bezustan­
nie objaw ia w dem onstracjach swe sym­
p atje  dla Tząou.

W sobotę udało sie ponownie przes-J® 
100.000 robotników  z całegc k ra ju  ze sztan­
daram i i tran sp aren tam i przed gmach i®1" 
nisterstw a spraw  zagranicznych do gene­
ra ła  F a rre lla  oraz jego m in istra  woj®/ 
Persona. P rezydent państw a oświadczy“ 
że decyzje rządu są decyzjam i narodu 
gentyńskiego, kochającego swą niezawi­
słość ponad wszystko.

M inister w ojny P erson  oświadczył, ** 
jest to w arunkiem  dla szczęścia narodu, 
by bronie się przeciwko grym asom  ambit­
nej zagranicy. 14 m iljonów  Argentyńczy­
ków je s t zdecydowanych o ile zajdzie P°I 
trzeba ratow ać to  najdroższe, co posiadf* 
m ogą Indzie na tej ziemi, a m ianiw icie  oj­
czyznę.

VI7 k i lk u  w io m a c h *
Trzy sam ochody francuskiego Czerwonego Ki t?"

■ r kjl'ża z w yraźnem i znakam i zaatakow ane zostały
kakro łn ie  przez anglo-ame-rykaiiskie samoloty, 
uchodźców  zostało zabitych, a 19 osób, poinięd*) 
n iem i kilkoro  dzieci, poranionych.

*
A m basador niem iecki w T urcji von Pappen P®

w rócił do A nkary ze swój rezydencji letniej,
był on w ostatnich dniach różne konferencje. n‘_'
in. także z tureckim  prezydentem  państw a Cara*'-® 
glu.

&
Zdrowe czworaczki, a to trzech chłopców  i ,ie<ł 

nst dziewczynkę urodziła  chłopka h iena JmS 
w gm inie Ju rg ara  v południow e j Resar.il> ji. Ma ’
k ló ra  już  wydała n>a św iat tro je  dzieci, była nc
czona i p o p arta  przez ru m u ń sk ą  oipickę społeC 
ną.

*
Kilka bombow-ców Sianów  Zjednoczonych dok® 

ńa to  znowu naruszenia  suw erenności szwaj®* 
skie.i Dwie m aszyny lądow ały przym usow o w i 
bendorf. In ternow ano zniogi sk ładające się z 9 
dzi na każdym  sam olocie.

nej ren ty  inw alidzk iej .  Ja kzez  często  st>.s „  

o®kać się m usiałem  z tein, że różni p rz ę ls'p

Kłopoty socjalne byłych żołnierzy angielskich'
Genewa, 2 sierpnia. Czasopismo „New '

Leader" publiku je  list, zaw ierający skargi 
pewnego żołnierza angielskiego, k tóry  już 
trzy  la ta  tem u zwolniony został z arm ji.
P isze on:

„Obchodzę już obecnie trzecią rocznicę 
mego bezrobocia od czasu, lpedy w czerwcu 
roku 1941 zwolniony zostałem z Łrmji. Do 
eonajm niej 150 przedsiębiorstw  zgłaszałem 
eię w tym  czasie z prośbą 9 przydzielenie 
mi zajęcia oraz odesłałem niezliczoną ilość 
zgłoszeń mych na ogłoszenia, wyczytane w 
gazetach. Ju ż  dwa la ta  tem u skończyły się 
dla mnie' zapomogi, pobierane z urzędu bez­
robocia. Pomimo, że jestem  inw alida wo­
jennym  i człowiekiem schorowanym , od 
dwóch już la t państw o nie w ypłaca mi żad-

biorcy, a nawet w łaśni moi przyjaciele 
nosili się do mnie w sposób obelżywy- L 
okazywali mi pogardę i źle się ze m ną , ĵl 
chodzili. Jeden z mych przyjació ł PoraCLf<j 
mi, abym  zwróci! się piśm iennie do 
organizacji p ryw atnej, k tó ra  rzekomo o? 
kuje się byłym i żołnierzam i angielski!® to 

Jak o  całą odpowiedź jednak odebra10- 
lakoniczne pisino na kartce po- ztowej. sja 
świadczająco, żo dobrze zachowywatei® jo 
w w ojsku i wzywające przedsiębiorców -A 
okazania mi litości. Dotąd jednak 
jeszcze poszukuję takiego pracodawcy, 
ryby reagow ał na ten apel".
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Promienie X  Roentgena.
W ielostronne zastosow anie posiada ener- 

g ja  elektryczna y medycynie, t. j. jako  
d ia le rm ja . Za je j bowiem pomocą osiąga 
się prom ienie, k tó ie , zależnie od długości 
fa li m ają  różnorodne zastosow anie leczni­
cze — przy zwalczaniu chorób oraz up o r­
czywych nowotworów.

Z pośród jednych najbardziej znanych 
prom ieni są  w łaśnie prom ienie X  czyli 
R oentgena, odkryte przez w uerzburgskie- 
go profesora R oentgena w rak u  1895 w cza­
sie badań nad prądem  elektrycznym . P ro ­
m ienie te uzyskuje sic przez przejście ener- 
g ji elektrycznej poprzez rozrzedzone gazy 
szlachetne o bardzo niskiem  ciśnieniu (za­
zwyczaj około od 0,01 słupka rtęc i do 
0,000001 lub m niej).

N ależy przytem  zaznaczyć, że zarówno 
silne  zagęszczenie gazu, ja k  również jego 
nadm ierne rozrzedzenie czynią przejście 
przezeń elektryczności p rak tyczn ie  niemoż- 
liwem. Prom ienie X  są niew idzialne dla o- 
ka  ludzkiego, zaś u jaw n ia ją  się przez za­
czernienie p ły tk i fotograficznej lub też 
przez pobudzanie wielu ciał do fluorescen- 
c ji (np. p latynocy janek  baru  lub krzem ian 
cynku) i fosforescencji. F luoresccncja po­
lega przedew szystkiem  na świeceniu pod­
czas nadan ia  na nie prom ieni Roentgena, 
zaś fosforoscencja na tern, że ciało naśw iet­
lone prom ieniam i R oentgena świeci dłuż­
szy czas po ich zgaszeniu.

P rom ienie  te są  bardzo przenikliw e ł 
działanie ich można zauważyć w odległości 
k ilkunastu  m etrów  od lam py katodowej. 
Prom ienie R oentgena posiad a ją  przede­
wszystkiem  zastosow anie w m edycynie 
przy zwalczaniu złośliwych nowotworów, 
np. raka, na tom iast w technice, jako  czyn­
niki kon tro lu jące w ykonanie danego przed­
m iotu, np. w odlewnictwie lub w ykazujące 
niedociągnięcia konstrukcy jne (np. p rzy 
budowio maszyn), albo też jako  czynniki, 
w yszukujące defek ty  m otorów  względnie 
innych przedm iotów przem ysłu przetw ór­
czego.

Również każde spoiny pow stałe wskutek 
szwaj sow ania — spaw ania — poddawane 
są w celu stw ierdzenia dokładności spoiny 
specjalnym  badaniom  przez prom ienie 
Roentgena. \V ten sposób lokalizuje się 
nieraz poważne niebezpieczeństwa, pi^ez 
w adliw ą konstrukcję lub spoinę, a m ogącą 
zagrozić życiu ludzkiemu.

W  dobie obecnej prom ienie X  oddają 
nieocenione w prost usługi budownictwu, 
a przedewszystkiem  przem ysłow i hutniczo- 
odlewniczemu oraz chemicznemu i lotnicze­
mu. Tam  bowiem każdy przedm iot, k tó ry  
został w yprodukow any, poddaje się spe­
cjalnym  badaniom  kontrolnym  na .podsta­
w ie-których orzeka się, czy dany przedm iot 
nie posiada jak ichś wad, m ogących zade­

cydować o wydaniu złej opinji producen­
towi.

Nie każdy może wie, iż w jub ilerstw ie  za 
pomocą prom ieni R oentgena bada się p raw ­
dziwość kam ieui szlachetnych. W arto  rów ­
nież wspomnieć o pozostałych prom ieniach.

I  tak  prom ienie p ierw iastka rady, tzw. 
prom ienie gam m a o długości fa li 0.005 do 
1.4 A należą do najkró tszych  na świacie. 
P o siad a ją  zastosow anie w m edycynie przy 
zwalczaniu chorób, leczeniu rak a  i innych.

Powszechnie znana lamipa kwarcowa, 
tzw. „górskie .słońce,", w ytw arza prom ienie 
ultrafioletow e, k tóre usuw ają  krzywicę o- 
raz zapobiegają je j pow staniu  oraz leczą 
choroby skórne.

N atom iast prom ienie u ltra - i infra-czer- 
wone służą jako  naśw ietlenia lokalne przy 
chorobach uszu, szyji, gard ła  oraz zapale­
niu płuc.

N adto przeprow adza się obecnie badania 
nad prom ieniam i kosmicznemi, k tórych  
siedliskiem  jest stra tosfera .

W idzimy więc, że prom ienie owe posia­
d a ją  bardzo ważne zastosow anie przy zwol- 
czaniu chorób, gnębiących ludzkość, a na­
wet przy dzisiejszej technice przem ysło- 
wej, chroniąc człowieka przed zgubnem i w 
następstw ach skutkam i nieodciągnięć kon­
strukcyjnych.

Znaczenie ich z dnia na dzień w zrasta, 
gdyż wraz z wzrostem  kulturaln iejszych  
urządzeń i technicznych w ytw orów  obec­
ność ich jako  m iernika bezpieczeństwa s ta ­
ła  się w dzisiejszej dobie życia nieoazow- 
ną.

KRONIKA
Dziś MB. A nielskiej 
J u tro : Zn. Rei. św. Szcz.

Dziś obowiązuje zaciem­
nienie od g. 21.00 do 4.30

Dysproporcje w hodowli 
zwierząt gospodarskich w GG.
(tp) Kraków, 2 sierpnia. H odowla bydła 

v  Generalnym  G ubernatorstw ie przedsta­
w ia różnolity  obraz w porów naniu  z hodo 
w la (v Rzeszy.

T ak  naprzykład  w Rzeszy przypada je ­
dna  sztuka bydła na 1,7 ha. U nas jedna 
sztuka bydła (przypada na 2,8 hą. Tak 
przedstaw ia się s ta ty s ty k a  ogólna. ” 

Jedyn ie  hodow la koni była ma tu te j­
szych terenach rozw inięta, czego dowodzą 
liczby statystyczne. N aprzykład na sto ha 
ziemi upraw nej przypadało w Rzeszy 12,1, 
a  na tu tejszych ziemiach 15 koni. F a k t ten 
należy tłum aczyć lokalnem i w arunkam i; 
rolnictw o polskie nie było zm otoryzow a­
ne, a obróbka ziemi polegała  jedyn ie  na 
s ile  pociągowej konia. Rolnictw o w Rze­
szy posługiw ało się  raczej trak to rem , w 
związku z czem hodow la koni nie odgry­
w ała tak  w ielkiego znaczenia. K onkretne 
liczby sta tystyczne  dla poszczególnych 
zw ierząt gospodarskich ' w Rzeszy i GG. 
p rzedstaw iają  się  następująco: v; porów ­
n an iu  do s tu  hektarów  ziemi rolniczo u- 
prawmej (pierwsza liczba odnosi się dla 
GG., d ruga dla Rzeszy): bydło — 40 (69,8); 
św inie — 28 (77,1); owce — 5 tl8,4); kozy — 
0,9 (10,0); kury  — 131 (210,01.

W ładze rolnicze postaw iły  sobie za cel 
ażeby nierów ności istn ie jące  na  odcinka 
hodowli zw ierząt gospodarskich w GG. do­
prow adzić do pewnego w yrów nania.

Tysiące uchodźców na drogach półn. Francji.

Przykładna uczciwość.
(tp) Kraków, 2 sierpnia. Sprzątaczka ko­

ścioła P an n y  M arji znalazła w jednej z 
ław  tego kościoła pzostaw iony portfel 
wraz z kart* rozpora-w: :?.

Chcąc dojść do właściciela, a raozej do 
w łaścicielki , dopytu je  się o n,ią między 
odw iedzającym i kościół M arjack i w godzi 
nach popołudniowych.

N ota tka  nin iejsza zapewne u ła tw i to po­
szukiw anie, a zarazem  może przyczy n  się 
do uśw iadom ienia roztargnionym  na jak ie  
k łopoty  możo narazić  brak  tego dokum en­
tu , a więc ja k  p iln ie dbać należy o w ła­
ściwe zabezpieczenie go przed kradzieżą 
C7-y zgubą.

Występy Krakowskiego Teatru 
Kukiełek.

Kraków, 2 sierpnia. W  B łękitnej Sali F il- 
ha rm onji orzy ul. Zwierzynieckiej 1, II. p., 
rozpoczyna w dniu dzisiejszym  z.nany i po­
p u la rn y  K rakow ski T ea tr K ukiełek swoje 
występy. O degrana będzie sztuka Józefa 
B ieniasza p. t.: „Juk Kowalicha djabła wy­
kiwała", z muzyką, opracow aną przez Wa­
cława Geigera, Codziennie odbywać się bę­
dą dwa przedstawienia; o godz. *6 i 18.

\V niedzielę fi sierpnia, o godz. 18 pre­
miera satyry, przeznaczonej wyłącznie dla 
dorosłych, p. Ł: „Bajowe bajeczki z po-
Wrptem“...

W  poniedziałek 7 sierpnia br. o godz. 16 
Prem jera opery Stanisława Moniuszki „Vi»r- 
bum Nobile" w pięknej opraw ie dekoracyj­
n i  Pędzla cenionej a r ty s tk i m alarki Bro­
nisławy Richter-Janowskiej. Udział b iorą  
znani artyści operowi z pp. Zofją Wiinsch- 
Pawllkowska, W ładysławem Wolakiem, 
w tira łiem  Kozakiem, Kruszewskim i Dy- 
■agłem na ozelę. K ievowuic1wo muzyczne 
obejm ie W acław  Geiger. W ykonanie i m on­
taż  kukiełek Ju liu sz a  G latty.

Następną premierą no „Yerbirrn Nobile“ 
będzie „Sen nocy letniej1' Szekspira.

Paryż, 2 sierpnia. Coraz bardziej w zra­
s ta  fa la  uchodźcór uciekających z okolic 
N orm andii, szczególnie siln ie zniszczonych 
przez aljanitńw.

W_ długich kolum nach spieszą oni głów- 
nemi gościńcam i w k ierunku  w nętrza k ra ­
ju . W ielu z pośród nich pędzi przed sobą 
swe bydło, jako  najcenniejsze mienie. 
W iększość jednakow oż uratow ać m ogła 
jedynie tylko rzeczy najniezbędniejsze, 
k tó re  tran sp o rtu je  na dwukołowych za­
przęgach konnych, na wózkach ręcznych, 
na laczkach, a ua.wet nu wózkach dziecię­
cych. Obok starców  widzieć można młode 
kobiety, niosące na ręku  niem owlęta i po­
suw ające się brzegiem dróg, a  wszyscy oni 
opanow ani s ą  bezustanną grozą przed am- 
g loam erykańskim i lo tn ikam i, którzy  lscą 
nisko, pow odując sta łe  ofiary  wśród ucie­
kających m ąs ludności cywilnej.

W  pewnem mieście norm andzkiem , po­
siadające,m szczególne znaczenie jako d ro ­
gowy punk t węzłowy, naliczono w prze­
ciągu tylko 14 dni nonad 30.000.uchodźców 
którym i opiekowały się francusk ie  orga­
nizacje oraz skierow yw ały ich dalej do 
punktów zbornych. Uchodźcy, k tórym  u-

dało się u jść  ej terenów  przybrzeżnych, o- 
kupow anych przez A ngłoam erykanów , o-' 
pow iadają, że tak  A nglicy, jak  i A m ery­
kanie spędzali bezwzględnie bydło z pa­
s tw iska oraz konfiskow ali wszelkie* zapa­
sy  żywności, aby je załadow yw ać n a  s ta t­
ki i transportow ać do A nglji.

Tego rodzaju zabiegi ze s tro n y  Amglo- 
am erykanów , ja k  również i obawia przed 
zbliżającą się nędzą i głodem na  terenach 
okupacji, spowodowały uchodźców do w al­
ki z wiszelkiemi niebezpieczeństwami, zwią- 
zanemi z przechodzeniem przez strefę  o- 
gnia, aby tylko móc się stam tąd  oddalić. 
S tale zg łaszają  się do niemieckich punk­
tów zbornych d la  chorych oraz do sz rita li 
niem ieckich pomocnice francuskiego Czer­
wonego Krzyża, o fiaru jąc sw ą w spółpracę 
przy opiekow aniu się rannym i. Jed n a  z 
tych pomocnic oświadczyła: „Nietylko
pragnę nieść pomoc tam, gdzie ona je s t 
potrzebnia, ale raczej chciałabym  dołożyć 
ze swej s tro n y  wszelkich sił, aby współ­
pracow ać w usuw aniu nędzy oraz w nie­
sieniu  ulgi w tych cierpieniach, jak ie  w y­
wołali A nglicy i A m erykanie przez sw ą 
inw azję w k raju".

W rozświetlonym prozbiterjum kościoła 
najświętszej Pann? Marji.

(tp) Kraków, 2 sierpnia. Witrażowe okna 
w Marjackim kościele rozebrano. Bezcenne 
średniowieczne szklane obrazy zabezpie­
czono przed m ożliwością uszkodzeń z powo­
du działań  w ojennych. Zastępcze w ypełnie­
n ia  trzech okien prezbiterjum  szybam i ja- 
snemi wpuściło w tą  przestrzeń w ielką ilość 
św iatła, skutkiem  czego w yraźniejszą sta ła  
się policbrom ja ścian i sklepienia tej części 
kościoła. Ażeby zwiedzającym  ułatw ić o- 
rjen tac ję  w tern wiekopomnem dziele mi­
strza Matejki, przytaczam y za Klemensem 
Bykowskim, historykiem dziejów I pamią­
tek Krakowa, co następuje:

M atejko w ba.rwnem tern dziele przypom ­
niał dzieje przeszłości, fundatorów , opieku­
nów, in sty tu c je  m iejskie, u tw orzył n ie ja ­
ko barw am i h is to rją  tego kościoła.

M atejko m alow ał sam akw arelow e wzo­
ry  n a tu ra ln e j wielkości i całem i dniaro- 
czuwał nad wykonaniem . Części figu ra lne  
w ykonyw ali pod jego dozorem a rty śc i: To­
masz Lisiewici, Antoni Gramatyka, Edward 
Lepszy, Zembaczyński, Bieńkiewicz, Da­
szkiewicz, Antoni Tuch, Józef Domagalski, 
Józef Mehoffer, Stanisław Wyspiański, 
Szporn, Lindenman i Stefan Matejko, czę­
ści o rnam entacy jne geom etryczne i ro ślin ­
ne w ykonyw ał A ntoni Tuch z pom ocnikam i. 
Sklepienie pokryto lazurem ze złotem! 
gwiazdami, żebra ubrano w w ystępy czarne 
i złote, żywo zc sobą kontrastu jące , pokry­
te m onogram am i i m otyw am i herbów zwor­
nikowych. Zw orniki na sklepieniu w form ie 
tarcz były puste, wykuto więc na nich her­
by: K rakow a, Iw ona Odrowąża, O rła P o l­
skiego i m onogram  M arji.

Ściany prezbiterjum  podzielone są  na po ­
ziomo w ąskim  barw nym  fryzem  z herbami 
dobrodziejów. N ad fryzem umieszczono 12 
herbów  i godeł, odnoszących się do H istorji 
m iasta, którego głów ną fa rą  był kościół 
M arjacki. Poczynając od s trony  praw ej oł­
tarz:. idą  one w następującym  porządku: 
najbliższym  tegoż jost tu  herb miasta Kra­
kowa, wzięty z na jstarsze j pieczęśei, następ­
nie ida: draga pieczęć miejska, godła cechu 
kuszników, rzeźników z głową wołu i topo­
rem, pasamoników z aniołem i wagą, złotni­
ków ze św* Eligjuszem, pieczęć Kleparska 
ze św. Florjanem, miasta Kazimierza, ce­
chu mieczników, sądu magdeburskiego, uni­
wersytetu Jagiellońskiego ze św. Stanisła­
wem i herb królewsko-kujawski, lew z nr 
Icm. Razem dw anaście barw nych obrazów

kiego stylu. Nie, M atejko wszedł tam  jaE  
zbłąkany wśród ludzi X IX  wieku duch 
średniowiecza, którego coś wyzwoliło i k tó ­
rem u otw arło w łaściw e m u św iaty  w ch a -1 
rakterze, w pojęciu, w ogólnych lin jach . w 
jakości i natężeniu barw, jest ona abso lu t­
nie z tego samego, co sztuka W ita  Stw osza 
św iata. Ta cudow na litan ja , k tó rą  M atej­
ko w yśpiew ał na ścianach prezbiterjum , 
zdaje się tam  konieczną. To złoto, pu rpu ra , 
tu rkusow y błękit, to zwoje stylizow anych 
roślin, gw iazdy i krzyże — wszystko zdaje 
się być uzm ysłowieniem  tego poryw u du­
szy, zm aterjalizow aniem  tego snu bajecz­
nego, k tó ry  ogarn ia  człowieka od przestą-. 
pienia progu M arjackiego kościoła...

Nowa odnowa kościoła.
_(tp) Kraków, 2 sierpnia. Siadem wielkich  

historycznych świątyń Krakowa także i 
w pomniejszych znać staranie o konserwa­
cję tego, co przeszłość pozostawiła. O stat­
nio poddano odnowie wielki ołtarz vt ko- 
ści i.j Bożego Miłosierdzia na Smoleńsku. 
Odświeżone wiosło św. Wojciecha i pasto­
rał św. Stanisława Szczepanowskiego, in ­
sygnia pierwszych patronów  polskich, lśn ią  
nową Dozłotą. Przegrupow ano też po od­
czyszczeniu s ta re  cenne obrazy.

K ościół Bożego M iłosierdzia w ybudow ał 
był na swoich g run tach  pozam iejskich J a n  
Żakowski w w ieku X V I. Późniejsze prze­
budowy zatarły  ksz ta łt pierw otny. Z tej do­
by może jedynie pochodzi silnie ukraszona 
tab lica  grobowca, umieszczona w m urze 
odulicznym, gdzie ty lko pas rycersk i i 
ostrze włóczni są  pkąpanem i w skaźnikam i 
je j treści.

rozm iarów  znacznych, bo przeszło m etr wy 
sokości m ających.

Pod tem i godłam i na jasnych bandero­
lach rozw inięta gotyckiem  pism em  pieśń 
Sa!ve Regina, której ostatn ie słowa „virgo 
M aria" zdobnemi głoskam i rozłożyły się na 
w ąskich pasach m uru między oknam i wie- 
lokątncgo zakończenia kościoła nad w iel­
kim  ołtarzem,

Poniżej fryzu z herbam i m odlący się a- 
niłowie, k tórzy  trzym ają  banderole z ustę­
pami Litanji loretańskiej. Aniołowie niżej 
umieszczeni g ra ją  na różnych in strum en­
tach ch arak te ru  swojskiego.

O polichrom ji tej pisze Witkiewicz: „Sztu­
ka M atejki w kraczając do kościoła P anny  
M arji nie była intruzem , k tó ry  wchodząc 
gdzieś, rozpiera się bru taln ie , poniew ierając 
to, co tam  zastał, nie była parw enjuszeni u- 
czącym się e tyk iety  na królew skim  progu, 
k tó ry  m a przestąpić. M atejki polichrom ja 
nie je s t w stosunku do ścian strzelistych 
M arjackiego kościoła tern, czem były sztu- 
ka te rje  lub mai owa nim, baroku, ogarn iające 
b ru ta ln ie  gotyckie naw y i sklepienia; nie 
była też w ynikiem  nauki, erudycji, zdoby­
tej mozolnemi s tud jam i w zakresie gotyc-

Różne cykle porostu włosów.
(to) Kraków, 2 sierpnia, "W naukow ych 

dociekaniach m edycznych wzięto pod ob­
serw ację również w łosy i zastanawiano się 
nad szybkością ich porostu

Na podstaw ie wyników  okazało się. że u 
m łodych ludzi zwiększony porost włosów 
m ożna zaobserwować już w styczniu. U o- 
són dorosłych szybszy porost stwierdzono 
dopiero w marcu. Cykl szybkiego porostu  
włosów ciągnie się do czerwca, a potem  w 
m iarę zbliżania się do jesien i i zimy po­
rost włosów je s t m niejszy. Na pnełontia  
grudnia i stycznia aż do lutego włosy ro­
sną najwolniej w porów naniu do pozosta­
łych miesięcy roku. Ponadto  stwierdzono, 
że włosy rosną szybciej w ciągu dnia, ani­
żeli w ciągu nocy.

WESOŁY KĄCIK.

Jedyna droga.
(Ap) — Czy to  p raw da, panie doktorze, że pan 

żeni się ze sw oją gospodynią?
—  T ak  jest, bo inaczej n ie pozbędę się jej.
—  Jak  to?
—  Jasn a  rzecz! Gdy będzie m oją  żoną, to w ez­

mę z n ią  rozwód.

Podwójne nieszczęście,
(ap) —  Czego ty  p łaczesz chłopczyku?
—  A bo w czoraj ojciec talk tłu k ł m,nie, że aż' 

spodnie p o d arły  się, a dzisiaj stłu k ła  m nie m a- 
tlka za p o d a rte  spodnie.

Pomyłka wykluczona.
(Ap.) — Zdaje mi się — pow iada sekretarka do 

szefa — że ktoś chce z panem  mówić.
— Co znaczy mnie się zdaje? Albo on py ta  się 

o mnie, albo nie.
— On pyta się, czy ten  sta ry  id jo ta  jest w biu ­

rze...
Praktyczna żona.

(Ap.) — Czy kupiłeś swej żonie now ą książkę: 
„ Jak  oszczędzać ubranie"?

—  I owszem.
—  I jaki w ynik?
—  M oja żona spru ła  m ój praw ie now y jeszcze 

letni płaszcz i uszyła sobie z niego kostjum .

Nie było czasu.
(Ap.) — Jakto, mocie już 70 lat dziadziu i jesz­

cze nie chorow aliście ani razu?
—  A dyć praw da, nigdy n a  to nie było czasu.

U lekarza.
(Ap.) —  Panie  doktorze, m ąż moi m ówi przez 

sen, czy jest na to  jak i środek?
—  Oo, to  tru d n a  spraw a.
—■ Czy nie m o żn i m u czegoś przepisać, aby m ó­

w ił w yraźniej?
Pytanie.

(Ap.) — T atusiu , jeśli osa usiądzie n a .p o k rzy - 
wie, czy pokrzyw a spaży osę, czy też osa  ukłóje 
pokrzyw ę?

Odmodniarstwa do czapnictwa.
(tp) Kraków, 2 sierpnia. Rzemiosło czap- 

nlcze w GG było na początku tylko w 10°/. 
w rękach aryjskich. Po odpływie żydów 
m iasto liczyło zaledwie trzy pracownie 
czapnicze.

Z atrudn ia ły  one bardzo m alr osób i nie 
były w stan ie  przyjąć i w ykonać większych 
zleceń. D latego też pow stała konieczność 
przeszkolenia na czapników niektóre g rupy  
rzem iosła z branży odzieżowej. Modniar- 
stwo i krawiectwo damskie okazały się do 
tego specjalnie zdatne.

Odnośne władze rzemioślnieze zorganizo­
w ały w K rakow io kurs przeszkoleniowy 
dla rzem iosła ezapniczego. Na ku rsie  tym  
było 90 osób. z k tórych 20 przybyło z poza 
krskow a. P ro g ram  kursu  obejmował 215 
godzin, z czego na prace praktyczne przy­
padło 144 godzin, na teorję 71 godzin. Po 
ifkończeniu kursu  można już było liczyć w 
K rakow ie 45 czapników, a liczbę pracow ­
ników, p racu jącą  w ich zakładach z 25 pod­

niesiono na 180. Dziś ta  w spólnota pracy  
może nodjąć znaczniejsze zam ówienia h u r­
towo. P rzyk raw an ia  w ykonują dyplom owa­
ni m istrzowie. W ykończenie odbywa się w 
poszczególnych zakładach. Zorganizow anie 
kurSpw tego rodzaju  ma ten skutek, że dziś 
w ykonywa się wszelkie rodzajo czapek. 
Uczniowie, którzy zam ierzają ,się poświę­
cić tem u rzemiosłu, m ogą być przyjm ow a­
ni na naiikę do poszczególnych w arsztatów . 
N adm jenia się, że po ukończeniu k u rsu  u- 
czestnicy poddali się egzaminowi czeladui- 
czemu, wszyscy z wynikiem pomyślnym.

Analogiczne k u rsy  z dobrym  wynikiem  
przeprowadzono w innych okręgach. N ale­
ży zwrócić uw agę na to, że przez douczenie 
się czapnictwa, kiaw ey, kapclusznicy i mo- 
dn iark i m ogą wykonywać ten nowoprzyu- 
ezóny zawów obok dotychczasowego, co m a 
w ielkie zpaczenie przedewszystkiem  w tych, 
miejscowościach, w k tórych  rzem ieślnicy- 
czapnicy tylko wegetowali.
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Starożytność
iy w a n y , kilimy, antyki, poreala-
na  — kup no , sp rz edaż .  Ocena  f a ­

chowa.
KRAKÓW, BRACKA 3. Tel. 1 5 5-01 .

P f l E R E E
Sypialnie,  s z a f y  k o m b in o w an e  t ró jdz ie lne  

poleca  W. S T A W O W Y  
Kraków. Starow iślna  35. w sien i  na p raw o

K i l  A t K I
K u p u j e  — płaci a a jlep sze  ceny 

A N T Y K W A R I A T  „ A D A M "  
Kraków, Szpitalna 5

MUJZA
^  KRA&3W-CftRB«RSKM4 

Walne Bojggąy
O grodnika-psc-czelarza. sam o tn e g o ,  przyj* 
mę. U t rzym anie  i p e n s ja .  Kozłowski ,  
Krakó w, Wiślna  5, t e l e fo n  162-76. 
Sakratarka m łoda  p o t rz e b n a  o d  z a raz  do 
fab ryk i  a r t y k u ł ó w  s p ożyw czych  na  p r o ­
winc ji .  Pe łne u t r z y m a n i ,  m ie sz k an ie  i 
p e n s j a .  Zg łoszen ia :  P iu ro  Og łoszeń  K r a j ­
na,  Kraków, Adolf Hi t le r -P la tz  46  p o d  
„ P o s a d a "  917
Firma b u d o w la n a  p o s z u k u je  n a ty c h m ia s t  
albo póź tae j  fachow ców,  tech n ik ó w ,  po- 
l ie rów, r ac h m is t rz y .  si ł  b iu ro w y ch ,  go ń ­
ca  . m a g a z y n ie r a  (może być in wa li da  
w ojenny ).  S pieszne  zg ło szen ia :  Goniec 
Krak.,  Kraków, „Nr.  3073*’.
Fryzjera m ęsk iego ,  p o sz u k u ję .  Kraków,  
S t a ro w iś ln a  78.  3987
FrYzjfirKa p o t rz e b n a  za ra z ,  dobre  w a ­
r u n k i ,  e w e n tu a ln i e  m ie sz k an ie .  Zgłosz.:  
Goniec Krak .,  Kraków,  „N r .  4 0 0 5 " .  
In stytu t Behr lnga  p o s z u k u je  od z a raz  
mężczyzn , lub kob ie t  do k a rm ien ia .  
Zgł. w Ins ty tu c i e  Behr in ga ,  Krakau ,  
B u r g s t r a s s e  53  (Grod zka).  402 3
Praktykanta do sk lepu k o lo n ja ln eg o ,  
p r zy jm ie  z a ra z  St. J a n k o w sk i .  Kraków,  
M a d ah ó s k ie g o  11. 402 7
Pracow nica d o m o w a ,  z g o to w a n ie m ,  n a ­
ty c h m ia s t  p o t r z e b n a .  Kraków.  Czysta 
13,  m. 7. 407 2
Zakład fo to g ra f iczn y  S t a n is ła w a  La- 
szk ie w icza ,  K ra śn ik .  P o t rz ebn i  zdoln i fo- 
t o g r a i i  r e t u s z e r z y  lub  r e t u s z e r k i  na  d o ­
b ry ch  w a ru n k a c h .  Zg ło s ze n ia  p i se m n e  
z  za p o d an ie m  wiedzy  f ac h o w e j .  Zgł. : Go­
n i e c  Krak..  Krakó w, „Nr .  2 8 5 7 " .  
D ziew czyna do 3-ch osób  p o t rz e b n a  za ­
raz: K raków ,  A r j ań s k a  9, m. 17.  3139
Uczeń k u ś n ie r s k i  p o t rzeb n y  zaraz .  J a -  
c h im sk i,  K ra k ó w ,  Bożego  Ciała 4.  
Inteligen tna p a n ie n k a  p o t rz e b n a  do p o ­
m o cy  w e k s p ed y c j i  d ro g ery jn o -p e i  funie.  
r y jn e j .  Z g łoszen ia  Goniec  Krak..  Kraków, 
„ N r .  3 3 2 3 " .
Portjer h o te lo w y  p o t rzeb n y  od zaraz,  m ó ­
wiący  po ni em iecku .  Z g ło sze n ia :  Goniec 
Krak. ,  Kraków,  . Nr. 3 3 7 5 " .
M ężczyźni I k o b ie ty  p o szu k iw an i  do l e k ­
kich  p rac  maszynowych .  D ó r ren b erg  & Co 
O. m. b. H., Kraka u.  S k ry tk a  pocz t  162,  
Czeladnika s zew sk ie g o ,  o r a z  p a n ie n e k  u- 
m ie j ą c y c h  szyć  na maszyn ie ,  p o s z u k u ję  
na  dobrych w a r u n k a c h .  L eśn ia k  St. ,  
Kraków,  ul .  M e is e ls a  7.  4 062
M agister f a rm ac j i  z  p r aw e m  za rz ądu  
n a ty c h m ia s t  poszu k iw an y .  Zgł. :  Biuro 
Ogłoszeń  K r a jn a .  Krakó w, Adolf H it le r-  
p l a t z  46 ,  pod  „A p tek a  pod K r a k o w e m " .  
Uczeń k u śn ie r sk i  p o t r z e b n y  za ra z .  Ja- 
c h im sk i,  Kraków.  Bożego Ciała  4. 
S zw aczki do Wiel iczk i.  K tó re  Po  Ud 
c h c ia ły b y  u n as  p r a c o w a ć ?  O wyżywie ­
nie 1 m ie sz k an ie  p o s t a r a m y  s ię .  Pr os i ­
my o o fer ty  do Gońca Krak.,  Krakó w, 
„Nr 4 2 2 k "
D w ie f r y z j e r k i  z w o d n ą  i źe la z k o w ą ,  po­
t rzeb n e  za ra z .  5 0 %  lub gaża  z u t r z y m a ­
n iem .  Józef  Za jach ,  Krosno,  Adolf Hitler-  
P la tz  13 ^ F ry z j e rn i a ) .  370k
Fryzjerka, s i ł a  dob ra,  ca łk o w i t e  u t r z y ­
m an ie ,  n a ty c h m ia s t  p o t r z e b n a ,  o raz  f ry ­
z je r  m ę s k :. Bremborcwicz ,  Mielec.  Cy- 
r a n k a s t r a s s e  939.  425 k
Potrzebny c h ło p iec  j ak o  u czeń  Skład 
sz k ła  ok ien nego ,  W ła d y s ław  P y za ls k i ,  
Ta rnów,  u'  W ało w a  34. 4 2 6 k
Służąca p o t r z e b n a .  Dobre w a ru n k i .  —  
Kraków.  Plac  Groble 12. m. 6. 3993
Spólnlka, lub cz e l a d n ik a ,  s p e c j a l i s t ę  
z e g a r m is t r z a ,  p r zy jm ę  od  za ra z ,  na d o ­
g odn yc h w a r u n k a c h .  U t rzym anie  2 m ie­
s z k an ie m  i z a p ł a t a  w e d łu g  umowy.  Jó­
zef Kopańsk i .  J a ro s ł aw .  Rynek 10.

P o s a d  aositMktii.t
Leśnik la t  37,  ka w a le r ,  16 l a t  p r a k ty k i  
w  w ię k szy c h  m a j ą t k a c h  leśnych, ob zna-  
jo miony  z p r o w a d z e n ie m  ks iąg ,  p o s z u ­
ku je  p racy .  Zg ł. :  Goniec  Krak .  Kraków 
, .Nr.  374K"
K s l ą ik e w a - b i l a n s i s tk a ,  z n a ją c a  wszelk ie  

. ' p r a c e  b iu ro w e  p rzy jm ie  p o s a d ę  od z a ­
r az na  m a j ą tk u  wzgl na p row inc j i  t a  
u t rzym anie .  Zgł.:  Goniec Krak. ,  K r a ­
ków, „Nr.  3 9 2 1 " .
Siła b in ro w a  ż e ń sk a .  20 la t ,  zn a jo m o ś ć  
s t e n o g r a f j i  n i em iec k ie j  i po l sk ie j ,  ma- 
szynop is m o .  p o s z u k u je  n a ty c h n - : i i t  p o ­
s a d y  w Krakowte  lub  oko licy,  / ę r t y :  
K ra jn a ,  Krak ó w  Adolf -H itle r-P la t?  46,  
Nr. „ 6 "  3812

.^ K u g n o n le ru c h o s ^ ^
Kl/r* v  k o licy  Krakowa, m aty  ćomek ,  
n a jch ętn ie j  od w ła ś c i c ie l a .  Zg łoszen ia  
do Gońca Krak, Kraków, „Nr. 3 3 4 9 "  .

OjHwiagzęąania urzędowa

Obwieszczenie
Zakład U bezpieczeń Społecznych , Oddział w K rakowie, w y p łaca  aż  do o dw ołan ia  

od 1 s ie rp n ia  1944 p o cząw szy  zasi łk i  na  r en ty  e m e r y ta ln e  ro b o tn icze ,  p r a c o w n i ­
k ów um ysłowych  i w y p ad k o w e  bezpośredn io  p rzez  K asę  Oddziału w Krakowie  przy 
ul .  P i e k a r s k ie j  4 we w ła śc iw y c h  t e r m in a c h  p ł a tn o ś c i  za  prze d łożen iem  o s ta tn ie g o  
o d c in k a  c zekow ego  (względn ie  k a r ty  u p r a w n ia j ą c e j  do ś w iad czeń )  o raz  do wodu  
osob is tego .

Zakjad U bezpieczeń Społeczn ych , Oddział w Krakowie.

Miejskie teatry lwowskie.
M ie jsk ie  t e a t r y  lw owsk ie  s ą  czynne w d o ty ch c z a s o w e j  formie  w innej m ie j s c o ­

wośc i .  W szy scy  p o l sc y  i u k r a iń s c y  c z ło n k o w ie  załogi  zg ło szą  s ię  w k iero w n ic tw ie  
(Au f ła n g s ta b )  ce le m  p o b ran ia  w y n ag ro d zen ia ,  k a r t  ż y w nośc io w ych  i p rzek azu  k w a ­
t e ru n k o w e g o .  Uk ra iń scy  i p o l scy  c z ło nkow ie  o r k i e s t r  i t e a t ró w ,  k tó rz y  z p o .  
w odu  e w a k u a c j i  są  bez z a j ę c i a ,  m o g ą  s, ę  ró w n ież  zgłosić w k i e r o w n ic tw ie  M ie j ­
sk ic h  t ea t ró w  lw o w sk ich  w H a u p ta b te i lu n g  P r o p a g an d a .  Krakau ,  K ló p p e rm a rk t  4, 

A uffangstab de r  Stbdtischen BUhnen Lemberg.

S p r e a d a ł  n l a r u c h a m a ś c i

Dom, 300 sążn i,  Bron owice ,  5 m in u t  od 
t r a m w a ju ,  uzb ro jo n e ,  s p rz e d a :  K raków ,  
Zw ie rzyn iecka  11, Biuro „ K r a k u s " .  
N a jw ięk szy  wybór  wsze lk ich  n i e r u c h o ­
m ośc i ,  p o l e c a  do sp rz e d a ż y ,  o raz  k u p u ­
je  t ak o w e ,  n a jk o r z y s tn i e j  Jan  S k o w ro ń ­
ski,  Kraków , A d o l f -H it le r -P la tz ' 39.  t e ­
le fon  158-66. 3437
Dom, 12 u b ik ac y j ,  now y, s t r o p y  b e to ­
no we, b lisko  t r a m w a ju ,  o k a z j a .  P a r c e ­
le  w ró żn y c h  m ie j s c a c h  i ce n ac h ,  
s p rz e d a :  Biuro „ W ł a s n a - S t r z ę c h a " ,  K r a ­
kó w,  Ado lf -H itle r-P la tz  10,  I . p . ( ofic.  
Te le fon 158-35.  3867
P arce la ,  p i ę k n a ,  r a c h a ,  s ło n e c z n a ,  z a ­
t w ie rd z o n a  335 sążn i ,  Sw oszow ice  obok 
łaz ienek .  Grzywacz,  Krak ó w -P o d g ó rze ,  
K a łw a r y js k a  27,  m. 11.  3991
P a r c e l ę ,  200 s ą ż n i ,  wydzie lo ną ,  za ­
tw ierd zo n ą ,  Sw osz ow ic e ,  spraed-a: Orrzy- 
wacz ,  Krak ów-Podgórze ,  K a ł w a r y j s k a  
27 ,  m. 11.  3992
P a r c e l e  bu do wl. ,  z a tw ie rd ź ,  w K r a k o ­
w ie  i oko l ic y  i Rabce ,  s ą  j eszcze  do 
n a b y c ia  w K rakow ie ,  Z w ie rzyn iecka  8/1. 
Willę j ed n o ro d z . .  9 pok . ,  ga ra ż ,  centa,  
o g rzew an ie ,  w ogó le  pe łn y  k om fo r t ,  d u ­
ży og ró d ,  p rzy  t r a m w a ju ,  s p rz e d a :  K ra ­
ków, Z w ie rzyn iecka  8, m. 1. 3995
Dom jednorodz .  z  o g r o d e m  w  P rąd n ik u .  
Dom, 5 pok . z dużym o grodem .  Dom, 
11 pok . ,  ł a d n y  (m ie sz k a n ie  w o ln e ) .  Du­
żo p a rc e l  bu dowl .  Sp rzedaż :  K ra k ó w .  
Zw ie rzy n ie c k a  8, m. 1. 399 6
Ob jek tó w do s p r r e d a ż y  u b y w a .  J e sz c z e  
j ed n a k  m am y  k i lk a  p a rc e l  b udowl . ,  do- 

i my m u ro w an e ,  jed n o ro d z .  i w i ę k s z e  z 
o g rodam i ,  w il lę  w s p a n i a ł ą ,  p e ln o k o m -  
fo r to w ą ,  p rzy  t ra m w a ju ,  z o g ro d em ,  
kam ie n ic e  i tp.  Kto więc  m ia łby  z a m ia r  
na b y ć  j a k ą ś  n i e r u c h o m o ś ć  —  radz im y  
z a ra z  w s tą p ić  po  i n fo r m a c je :  Kraków,  
Zwie rzyn iecka  8, ra.  I .  Akt n o t a r i a l n y  
m oże  być  s p o rz ą d z o n y  w 2 godz inach.

Kupno
M aszynę do s z y c i a  k u p i ę  za ra z .  Kra­
ków,  Z w ie rzy n ie c k a  9/1 .
M aszynę do s zy c ia ,  kupię.  Krakó w, ul .  
Blich 6, 13.  4 118
Kupuję a p a ra t y  fo to g ra f i c zn e ,  k r y s z t a ­
ły,  ob razy  dobr ych  m ala rzy ,  s r e b r n e  n a ­
k ry c i a ,  zegark i  m a r k o w e .  fu tr a ,  o raz  
ró żne  u żyw ane  rzeczy . K raków-Podgó-  
r ze ,  Z a m o js k ieg o  69, m. 5. 2 244
Meble używane ,  ku pu je  z a ra z  go tówko-  
wo, Ha la  M eblow a,  Kraków,  G rodzka  59. 
Srebro s t a r e ,  p o ł am a n e  o raz  fa so n o w e  
k u p u je  i p łac i  n a jw y ż sz e  ceny f ir m a  
G a jew sk i,  K raków ,  ul. S t a ro w iś ln a  26.  
Poszukuję fu te r ,  l is ów , s podów  f u t r z a ­
nych , ko łn ie rzy ,  w szelk iej g a rd e ro b y ,  
b ie li zny,  po śc ie l i ,  ki l imów ,  d y w a n ó w ,  na 
r zu t  „ C e n t r o k o m i s " ,  K r a k ó w ,  Grod zka  9. 
Potrzebujem y m aszyn  „ S i n g e r a " ,  m a ­
szyn  p i sa r s k ic h ,  p a te f o n ó w ,  płyt ,  s re b ra ,  
p la te ró w ,  k ry sz t a łó w ,  p o r c e l a n y ,  f o to ­
a p a ra t ó w ,  waliz  —  „ C e n t r o k o m i s " ,  Kra­
ków.  Gro dz ka  9. 347 3
Kupię m as z y n ę  do sz yci a ,  e w e n tu a ln i e  
s a m ą  g łów kę  lub sp ód .  K raków ,  Zybli-  
k i ew ic z a  5 ,  m. 32 (z p o d w ó r c a  n a  l e ­
wo, p rze z  g a a e k ) .  3626
Kupię ko m p le tn e  u rzą d z e n ie  do k a w ia rn i .  
Z g ło szen ia  p rze z  g r zeczn o ść :  K o n c e s jo ­
n o w a n y  Ch rz e śc i ja ń sk i  Sk lep Komisowy.  
Kraków św.  T o m asza  26, t e ł .  162-01. 
Kuplę dla k l i e n t a :  ub ran i e ,  j es ionkę ,
pa lto ,  lub f u t r o ,  Kraków,  S t ra d o m  19. 
Kupno —  Sp rzedaż .  3900
Kuplę dla k l i e n t a :  z e g a re k ,  p i e r śc io n e k ,  
ko lczyk i ,  branzoleCkę. Krakó w, S t ra d o m  
19. Kupno —  S przedaż .  3901
Za g o tó w k ę  k u p u j e m y :  ki l imy,  f ir an k i,  
kapy,  k ry sz t a ły ,  p o rce l a n ę ,  ob razy ,  to ­
rebk i d a m s k ie  i tp.  Kupno —  S przedaż ,  
K raków ,  S t ra d o m  19. 3 902
Flanlna, lub f o r t e p ia n  k r ó tk i ,  k u p ię  z a ­
raz .  Zg ł. :  Goniec K r a k . ,  K raków ,  „Nr .  
4 0 7 9 " ,  l u b  te l e fo n  187-17.
Kuplę u żyw aną  g a rd e r o b ę  i Inne rzeczy .  
K rak ó w -P o d g ó rze ,  B e d n a r s k a  20,  m. 8, 
of icyn y, o d  godz. 7-mej w ie c z .  4 0 9 9  
Obrazy k u pu je ,  o c e n ia  b ezp ła tn ie .  S a lon  
„ A n t y k i " ,  Kraków,  S t ra d o m  18, t e l e fo n  
2 05-83 .
Kuplę z a ra z  „ R o l l e i k i n "  do „ R o l le ł f l e -  
x a -A uto m atu .  o s t a t n i  typ ,  o r a z  3 m is k i  
fo to g ra f i c zn e  b l a sz a n e ,  ro zm ia r  3 0 X 4 0 .  
Kraków,  Z a m k o w a  9, m. 6. 296 3
Kołdry j e d w a b n e  kup i Krakó w, M a rk a  
19. róg  F lo r i a ń s k i e j .  Sk lep.  824
Kupują uż y w a n e  u b r a n ia  m ęsk ie ,  ko- 
s t j u m y ,  p ł a s z c z e  l e tn i e  i f i rnowe ,  o b u ­
wie ,  b iel i zn ę  a p a i a t y  f o to g r a f i c zn e ,  in­
s t r u m e n t y  m uzy czne  j t .  p. rze c z y .  Sklep 
k u pna  i s p rz e d a ż y  u ż y w a n y c h  rzeczy . 
K raków .  S t a ro w iś l n a  52.  4030
Uhranla, sp odn ie ,  m ary n a rk i ,  su k n ie ,  p ł a ­
szcze  m ęsk ie  i d a m s k ie  k u p u je  Skup i  
S przedaż  U żyw anej  Odzieży K raków ,  pi.  
D om in ik ańsk i  1, tel. 164-19.  308 8
Dywany, obrazy , an ty k i ,  k ry sz ta ły  t m e ­
ble.  Kupno —  o c e n a .  Salon „ A n t y k i " .  
K raków  S t ra d o m  18. Tel.  205-83.  
Sam ochód c ię ż a ro w y  3— 4 t .,  z p a p i e r a ­
mi, do puszczony  do ruchu,  n a ty c h m ia s t  
kupimy. Zg łoszen ia :  Biuro T ra n s p o r t o ­
we. T a rn ó w ,  Bonera  8, tel .  882.
Klub s k ó rz a n y  kupi :  K raków ,  św . M ark a  
19, ró g  F l o r i a ń s k i e j , / T a p i c e r .  227 0  
Sklep kupna  i s p rz e d a ż y  uży w an y ch  r z e ­
czy. Kraków, św . Krzyża  7 , k u p u je  go­
tó w k o w e  u żywane  u b r a n i a ,  b i e l i znę  p o ­
ś c ie lo w ą ,  koce,  ki l imy j inne ładne  
rzeczy.  26 88
Łóżeczko dziec. ,  kupd K raków ,  ów. M ar­
ka  19, róg F l o r i a ń s k ie j .  Sklep,  4 0 2 4

Sprzedaż
M aszynę do sz y c ia  k ry tą ,  p i ęk n ą  sp rze ­
dam. Kraków, Z w ie rzyn iecka  9/1. 
Zegarm istrz j u b il e r ,  p o l e c a  C. Chwiłkow- 
ski K ra k ó w ,  F l o r j a ń s k a  3. 4 026
Łóżko b las z a n e ,  o i az  łóżko s k ł a d a n e  
z m a te ra c a m i ,  t an io  sp rz e d a m  Kraków, 
Sz lak  17, m 5, II. p.  3857
F i rm a  St. Chwlłkow skl Zakład  z e g a r ­
m is tr z o w sk i  pod  A rk ad am i ,  Kraków,  K ra ­
k o w s k a  1, p o l ec a :  b i żu t e r j ę ,  wyroby  s r e ­
b r n e  i różne  p r a k t y c z n e  upom in k i ,  o r az  
w y k o n u je  w s z e lk i e  n ap raw y  z e g a rk ó w .  
M aszyna do szyc ia ,  półpierścien^.owa,  
p a te f o n  bard zo  t an io  s p rz e d a :  Kraków,  
Kazim ie rza  W ie lk iego  82. m. 3. 411 3
W ózek sp o r to w y  na łożyskach  k u lko­
wyc h, ko ła  t a r c z o w e ,  t an io  s p rz e d a m .  
Kraków . Sz lak  17, m. 5,  II. p. 3858  
Patefon e le k t ry c z n y ,  zmieniacż ,  do 
sp rz e d a n ia .  Kraków,  A u g u s t ia ń s k a  30/7 .  
M aszynę Sing era ,  z a r a z  t an io  s p rz e d a m .  
K retó w , ów . Jana 3 , m. 8, III. p.

Sypia ln ie , j a d a l n i e  n o w o & e s n e ,  p i e r w ­
sz o rz ę d n e  tan io  s p rz e d a m .  Kraków,
Groble 20,  m. 6.
M a te rac e  w łó s ie n n e ,  dwa k o m ple ty ,  
sp rz e d a m .  Kraków,  M eise ls a  8, m. 4. 
M aszynę k r aw ie c k ą ,  d o b r ą ,  sprzeda-:  
Kraków,  Szlak 3 1 ,  m. 7,  c f i c .  411 4  
Futre źrebc e  c z a rn e  z a r ę k a w k i e m  ł 
fut ro  z ł ap e k  p e rs k i c h ,  o raz  Wam dam ­
sk i  cho mik i ,  s t a n  p i e rw sz o rz ęd n y ,  s p rz e ­
da :  K raków ,  K oc h a n o w sk ie g o  2, m . 2. 
Sypialnia p ie r w s z o r z ę d n a ,  tanio do 
s p rz e d a n ia .  Kraków,  G r o t tg e ra-Boczna  
9, m. 2, od  19— 20. 51 l k
P l a n u  ga b a rd y n o w y ,  n a  w y so k ieg o  w  
b a rd zo  dobrym  s ta n i e ,  sp rz e d a m .  Kra­
ków,  R adz iw i łł ow ska  17, m. 6, raz 
dzwonić.  4 119
Wózek głęboki ,  Konk cn,  au tk o ,  s p o r t o ­
wy, la lkowy, w y p raw k ę ,  łó żeczko ,  s w e ­
te rk i ,  pajacyfci ,  gu m y  do wóz ków ,  s p rz e ­
dam. Kraków,  Zybl ik iewicza  5.  m„ 46. 
Patefon e le k t ry c z n y  w  s z a f i e  ze w z m a c ­
n iaczem ,  o k a z y jn i e  s p rz e d a m .  K raków ,  
F l o r j a ń s k a  15, m .4, godz jn a  dowolna .  
Wózak sport owy ,  na ło ży sk a c h  k u l k o ­
wych, piie rwszorzędny, sp rz e d a m .  K r a ­
ków,  Bracka  6, m. 6.  4128
Tapczan ,  m a t e r a c e ,  łó żk a ,  ^ t r z o d a :  K ra ­
ków.  św .  M ark a  19, r ó g  F l o r j a ń s k i e j .  
Sk lep.  4 0 2 5
Sprzedajem y t an io  u ż y w a n e  u b r a n ia ,  
p ł a s z c z e ,  b ie l i znę  p o ś c i e l o w y  koce ,  fi­
r an k i ,  ki l imy, o raz  inne ładfce r zeczy.  
Krakó w, ów. Krzyża 7 . Skięp.  2 6 8 7  
Obrazy n a jw y b i tn i e j s z y ch  m alarzy p o l ­
sk ic h .  s p rz e d a m  o k azy jn ie .  K raków -  
Podg órze,  W ę g ie r sk a  10,  m. 13.  3 870
M aterace z  t ra w y  morsfciej ,  w łó s ia ,  
s p rz e d a :  Kraków, św.  M ark a  19, ró g  
Fl o rJańsk ie J .  W ytw órn ia .  3 8 7 2
Kluby s k ó rz a n e ,  2 fo te l e ,  k a n a p ę ,  w y ­
godne,  ł adne  sp rz e d a ;  K raków ,  św.  Mar­
k a  19, r ó g  F l o r j a ń s k ie j .  Sklep .  387 3  
Obrazy!  Sp rzedaż  —  Kupno —  Ocena! 
L. W ia d ro w sk i ,  Kraków,  F l o r j a ń s k a  7,  
w  p o d w ó rc u .  1778
Szkółki w Bron iszow ie ,  p.  loco ,  ok ręg  
K ra k o w sk i ,  w y s y ła ją  do letn ieg o  s a d z e ­
nia f la nce  t ru s k a w e k  w najlep-szych o d ­
m ia n a c h ,  by lin y i cebulki  ro ś l i n  o z dob­
nych  ( tu l ip any ,  szaf i rk i .  krokusy , na r -  
cyze,  lii  je i wie le  innych) .  Nas iona  a n -  
typk i  Pr im us  maha lńb .  P rz y jm u ją  za ­
m ó w ien ia  na d rzew a i k rzewy do j e ­
s ie n n e j  wysyłki.  Cenniki na  ż ądan ie  
g r a t i s .  50 6k
Klub skórz any ,  ’2 fo tel e,  k a n a p ę ,  w y g o ­
dny, ł ad n y  sp rz e d a  Kraków, św. M ar ­
ka 19, ró g  F lo r j a ń s k ie j ,  Sklep.  3543 
K siążki, zbiór 300 to m ó w ,  t y lk o  r z a d ­
kie i cenne  dz ie ła ,  t an io  sp rz e d a m  w 
ca ło śc i .  Zgłosz.:  Goniec Krak .,  Kraków,  
„N r .  4 8 2 k " .
Obrazy —  sprz edaż ,  kupno, f ac h o w a  bez ­
p ł a tn a  ocena .  Kr.aków. ul .  Ło b z o w sk a  6. 
Sa lon ob razó w .  8954
Tapczan dw uoscoow y s p rz edam .  Kraków, 
ul .  Die tla 31.  m. Pa. 911
W alony oraz  w sze lk ie  a r ty k u ły  Ślubne. 
Kraków , S t a ro w iś ln a  37.  Upinanie  w e ­
lonów na m ie j sc u .  1047
Tapczan nowoczesny ,  d wuosobow y : — 
s p rz e d a m .  Kraków.  M eis e ls a  8, m. 4.
Flyt pa te f .  b o g a ty  zb ió r  p r y w a tn y  (mu­
zyka  t a n e c z n a  i po w ażn a) ,  n a j l e p s ze  wy­
k o n a n ia ,  sp rz e d a m  o k a z y jn i e .  „ F i d u c i a " ,  
Krakó w, F lo r j a ń s k a  15. 1804
W orki, sienn ik i,  p łó tp o  t ap i c e rs k i e ,  S2ty- 
wnik i k r aw ie c k ie ,  to rb y  teczki ,  aznury  
jed w a b n e  o i a z  ró żn ą  g a l a n t e r i ę ,  po l ec a :  
Jamroż ,  Kraków,  Grod zka  28  30.
Pianino, fo r t e p ia n ,  z a g ra n i cz n e j  m ark i  — 
sp rz e d a  b. ok azy jn ie  Kraków . S t a ro w iś l ­
na  1 2 , m. 22.  o f icyny.  2 262
M eble: Sypialn ie ,  j ad a ln ie ,  g a b in e ty ,
różne  m eb le  p o jedyńcze ,  używane , p o ­
leca  o k a z y jn i e  Hala Meblowa. Kraków, 
ul. Grodzka  59. 2465
Nakrycia s to ło w e ,  s re b rn e ,  p l a t e ro w e  ł 
a lp a k o w e ,  n i e rd z e w n e ,  n o l ec a  f ir m a  Ga­
jew s k i ,  K ra k ó w ,  S t a ro w iś ln a  26.
Sprzedam  o k a z y jn i e :  s zafę  k o m b in o w a ­
ną,  s e r w a n tk ę ,  b ib li o te k ę ,  b iu rk a ,  łóż­
k a ,  ta p c z a n ,  p o r c e l a n ę ,  s i a t k i ,  o b razy ,  
Krakó w, K ra k o w s k a  35. Kupno —  s p r z e - ' 
daż m eb li .  3 0 6 5 ,
Srebrne, p la t e ro w e  p rzedm io ty ,  n a k r y c i a  
s to łowe ,  k rysz ta ły ,  szkło,  po rce l a n ę ,  n a ­
c zyn ia  k u c h e n n e ,  g o s p o d a rc z e  —  n a j ­
t a n i e j  s p rz e d a je  „ C e n t r o k o m i s " ,  Kra ­
ków,  Grodzka 9. 346 6
Fortepiany, p ian in a  —  sprzedaż ,  ku pno ,  
z a m ia n a .  —  Skład F o r te p i a n ó w  He leny  
S m o la r s k ie j ,  Krakó w. S ł a w k o w s k a  4. 
Fortepian BlUthner,  sp rz e d a  o k azy jn ie  
H e len a  Sm o la r sk a .  Krakó w, ul .  S ł a w ­
k o w sk a  4. 354 9
Tapczany, o to m a n y ,  m a t e r a c e ,  s p rz e d a ­
je sk ła d  t a p i c e r s k i ,  Krakó w, K r a k o w ­
s k a  29.  3 543
M aszynę kry tą ,  S in g e ra  i p i an ino ,  s p r z e ­
dam. Krakó w, K i e k c k a  30, p rze c z n ic a  
M ogils k ie j ,  dz wonek  dozorcy . 3551 
M aszynę d a m s k ą  do s zy c ia ,  k ry tą ,  Sin- 
gern,  5 - szuf la dkow ą ,  w bard zo  dobrym  
s ta n i e ,  sp rz e d a m  tan io  n a ty c h m ia s t ,  Kra­
kó w ,  Brzozowa 20, m. 7, II pi od 9— 12 
i 6— 9. 3 627
Tania w y sp rz e d aż  d r e w n ia k ó w ,  s z n u ra -  
ków, s podów a r ty s ty c z u y c h ,  s a n d a łk ó w .  
Lw cw ia u k o m  30 p roc .  r a b a tu .  F i rm a  
„ S z c z e p k o - T o ń k o " ,  K raków ,  Hala T a r ­
go w a  22 . 2 709
Maszynę do szyeia ,  pi ękną ,  sp rze  ’am. 
Kraków .  K ro w o d er sk a  39,  m. 10. 3888
Tapczan no w o czesn y ,  s p rz edam .  K r a ­
ków,  M iodo wa 35 , m. 12.  3898
Maszynę do szycia  k r y tą  Singer,  w 
p i e rw sz o rz ęd n y m  s t a n i e ,  o k azy jn .e  
sp rz e d a m .  Kraków, ul.  S z e ro k a  36, m. 7.  
Kilimy, krysz ta ły ,  zegark i ,  p ie r śc io nk i ,  
o b raz y ,  t o re b k i  d a m s k ie ,  t eczk i ,  f ir ank i,  
g a rd e r o b ę  m ę s k ą  i d a m s k ą ,  p o l ec a :  
Kupno —  Sp rzedaż ,  Kraków,  S t r a ­
dom 19. 3 9 2 2
Fortepian, p e łn o p a n c e rn y ,  P e t ro f f  i z a ­
g ran iczn e  p i an in o ,  bard zo  t an ie  s p r z e ­
dam. Kraków. J a g i e l lo ń s k a  10, ra.  6 
Sprzedam  piękne  kołdry ,  pi e rzynę  p u ­
c h o w ą ,  p a te f o n  w p iękne j  szafce ,  dwu- 
sp rę ż y n o w y ,  k o łd e rk ę  do łóżeczka .  K ra ­
ków Lubom ir sk ie go  29, pół p ięt ro ,  g a ­
nek .  3 9 4 2
M alczew skiego ob raz  o lejny ,  s p rz e d a m  
t a n :o:  Kraków ul Miodowa 7 m 3, 
pCdz. 8— 15. 3 980
W ózek-autko, do sp rz e d a n ia  Kraków,  
Mosto w a 8, m. 21.  400 9
Futra se a l s k in o w e ,  P e tzo lda ,  pól w c ię ­
te, pa l to  g ran a t ,  r o z m i a i y  m ałe ,  s p rz e ­
d a :  K raków ,  Czarn ieck iego  8, m. 1.
W ózek głęboki,  do sp rz e d a n ia .  K raków ,  
św . W a w rz y ń ca  11, m. 7 . 4021

Ko n g erw a to r  n a  lody  n a  6 s ło j i ,  w  b. 
dobrym s ia n i e ,  do s p rz e d a n ia .  Kraków, 
Madaliń&kiego 11( S t. Jan k o w s k i .  402 8  
Maszyna  Sing er,  k r y ta ,  o r y g in a ln a ,  o r az  
k r a w ie c k a ,  o k a z y jn i e  do sp rz e d a n ia .  
K raków ,  R. M e is e l s a  11,  m. 2, II.*p.  
Pł aszcz ,  u b r a n i e ,  s u k n i ą  buc ik i ,  k o ł ­
drę,  s e rw is ,  s p rz e d a m .  Kraków,  Grodz­
ka 4 7 .  Sklep.  4 0 5 7
Maszynę  do s zyc ia ,  ł ó d k o w ą ,  bard zo  
d obrą ,  nożną ,  t an io  s p rz e d a :  Kraków,  
K ro w o d er s k a  51,  m.  7.  4058
Maszynę do s zy c ia ,  pó ł  p i e r ś c ie n io w ą ,  
o k a z y jn i e  s p rz e d a :  K raków ,  Szlalę 32/1 .  
Maszynę sz ew s k ą ,  c y li ndrów kę ,  ł ac i a r -  
kę,  tan io  s p rz e d a :  Kraków, Sz lak  24/10.  
Maszynę  do sz yci a ,  ba rd zo  t i n i o  s p r z e ­
da : Kraków, Długa 4 3 ,  ra.  4. 4061
Wózek s p o r to w y ,  o k a z y jn i e  s p rz e d a m .  
Kraków,  K r o w o d e r s k a  30,  m. 7 .  4066
Pa tefo n  e lek t ry czn y ,  o w s p a n ia ły m  gl o ­
s ie  w  n o w o c z e s n e j  s z a f i e  sp rz e d a  o k a ­
zy jn i e :  K raków ,  W rzes if tska  11,  m. 14. 
Akordeon, 48 basó w ,  s t a n  dob ry ,  s p r z e ­
da : K raków ,  S t a ro w iś ln a  64,  m. 8. 
Wózek głębok i,  dz iec ięcy ,  sp rz e d a m .  
K raków ,  W ie lopole  24,  m. 10. 408 7
S przedam  u b r an ie ,  l i s a  ru d eg o ,  pfaszcz  
m ęs k i  o r a z  p a te fo n .  W ie l ic ka  21.  
Cielaki ba rd z o  ł ad n e ,  s e a l s k in y ,  łapk i 
k a ra k u ł o w e ,  sp rz e d a m .  K r a k ó w - P o d g ó ­
rze ,  B e d n a r sk a  20 ,  m. 8, of icyny, o g l ą ­
dać od 7-mej wieczór .  4 1 0 0
Do szycia  m asz y n ę ,  w bard zo  dobrym  
s ta n i e ,  .s p rzedam .  Kraków,  Szlak 8/11. 
F u t ro  p e rsk ie ,  p-iękne,  duże ,  w ydra  1 
sp ód  fu t r z an y ,  s p rz e d a m .  K r a k ó w - P o d ­
górze ,  H e tm a ń s k o  6, m. 2, I p r z y s t a n e k  
za m o s t e m .  4 105
S inge ra  m asz y n ę ,  31 K 15, może  być  
do sk óry ,  s p rz e d a m .  Kraków,  Szlak 
8, m. 11. 4 1 0 2
Bryczesy  s z a re ,  m a r y n a r k ę ,  u b r a n i e  p o ­
p i e l a te ,  b r ąz o w e  w p a s y ,  z ie lone ,  s p rz e ­
de :  K raków ,  Czarn ieck iego  8, m. 1. 
Dobra  loffa te:  kil imy, dy wany,  m a k a t y  
bu czack ie .  K raków ,  B rack a  6. f .r ma  
Łapczyńsk t .  920
Maszyny do p i sa n i a ,  l ic zen ia ,  s p rz edaż -  
kupno,  E ugen jusz  D rescher ,  Kraków , ul .  
S ł a w k o w s k a  6. T d e l o n  186-14 . 217 2
Fi rm a  ju b l l e r s k o - z e g a r m i s t r z o w s k a  J. Ga­
jew s k i ,  Kraków,  ul .  S t a ro w iś ln a  26, po­
l e c a  b i żu t e r j ę ,  ró żne  p r ak ty c z n e  w y roby  
s r e b r n e  o raz  p rzy jm u je  r e p e r a c j e  z e g a r ­
ków. 3029
M aszyn ę  biurow ą „ U n d e n r o o d " ,  o r a z  
futao p e r s k i e ,  tan io  a p r i e d e m .  Kraków.  
D ie t l a  97,  m. 11,  II .  p .  3668
F o k t e r r l e r ,  o s t ro w lo e y ,  r a s o w y  p i e s e k ,  
2 m ie s ię c z n y ,  do spTzedani a .  Kraków,  
Ur zędn ic za  4 8 ,  m. 10.  3 750
Spanło l r a so w y ,  3 m ie ś . ,  do s p r z e d a ­
nia.  Kraków,  B e nedyk ta  2,  m.  8, od 
godz. 18— 20. 383 2
Singera, m asz y n ę  k raw iecką, 31 K 15, 
w na j l e p szy m  s ta n i e ,  s p rz e d a m .  K ra ­
ków Krowodersk-a 39,  m. 10. 38R7
Król iki  r a s o w e ,  do sp rz e d a n ia .  Ceny b. 
pr zy s tęp n e .  W iadom ość :  Krakó w, ul.
Kaz imie rza  W ie lk ie go  7 2 ,  między godz. 
7— 9 wieczorem.  395 8
S zczen ięta  Alrd a lc fe r r ie r ,  p i e r w s z o ­
rzę d n e ,  do s p rz e d a n ia ,  K raków ,  Krupn i ­
cza 26 ,  I. p. Oglądać  można co d z ie ń  od 
5— 7 z w y ją tk i e m  niedz ie l .  398 5
Abażury :  W ytw órn ia  „ F o x " .  Kraków,
S ła w k o w s k a  30. 9 0 8 5 k
Obrazy, dywany , k il imy,  krysz ta ły ,  a n ­
ty k i.  S przedaż  —  ku pno.  Sa lon „ A n ­
tyk i,  Kraków,  S t ra d o m  18, tel .  20 5-83 , 
F ryz je rzy !  Okazyjn ie  do sp rz e d a n ia  3 s u ­
s zark i  ż e b e rk o w e .  T a rn ó w ,  ul .  W a ło ­
w a  25  „ J a r e m a " .  430 k
Ko sm ety ka  i g a l a n t e r j a  k o sm e ty c zn a .  
Jan Zan iew ic k i ,  W a rszaw a ,  Wspólna  14. 
P ro w in c ja  za za li czen iem.  432 k

Małrym*nl«ln»
W dowa, l a t  45,  bl ondynka ,  mila,  w raz  
z m ie szk an iem ,  p rag n ie  p o zn ać  o d p o ­
wi edn iego  p a n a ,  w c e lu  m a t ry m . ,  r z e c z  
t r a k t u j e  p o w a ż n ie .  Zgł. : Gon iec  Krak .,  
Kraków,  „Nr .  4 1 5 2 " .
W dowa po cz te rd z i e s tc e ,  b londynka ,  ła ­
dnie z b u d o w a n a  (w zro s t  162 cm),  g o s p o ­
da rn a ,  in te l ig e n tn a ,  o sz cz ę d n a ,  do bry 
c h a r a k t e r ,  m a m  pełne k w a l i f i k ac j e  na 
żo nę -p pzy jae ie la  —  p o sz u k u je  t ą  d rogą  
p a n a  od la t  45 — 55 , do b reg o  s e r c a ,  w e ­
so łego  u sp o s o b ie n i a .  P an o w ie  ze s fe r  
rzem ie ś ln ic zych  m a j ą  p i e r w s z e ń s tw o .  
Wdo wcy z j ed n e m  d z ie ck iem  mile wi­
dz ia n i .  Cel matTym. S epa ro w an i  w y k lu ­
czen i.  Z g łoszenia  do Gońca K ra k o w s k ie ­
go, Kraków,  „Nr.  3 2 7 0 " .
Pana z ie m ia n in a ,  a r y s t o k r a t ę  c ia ła  i 
du ch a ,  z ró w n o w a ż o n e g o  do la t  5 5 ,  k t ó ­
ryby  w idz ia ł  w k o b iec ie  b a rd zo  k u l tu ­
r a l n e j ,  o du szy  p e łn e j  w sz e la k i e g o  p i ę ­
k n a  i Ś r e d n im 'w ie k u ,  k o c h a j ą c e j  w ie ś  i 
sp o k o jn e  życ ie,  p raw dz iw ego  p r z y j a c i e ­
la i c ic hą  p rzy s t a ń ,  s zu k am  w  c e lu  m a ­
t ry m o n ia ln y m .  Zgł. :  Goniec  K r a k o w ­

sk i ,  Kraków,  „Nr .  3 8 5 k “ .
W do wiec  bezdzi e tn y ,  l a t  65,  poś lu b i  o s o ­
bę  do la t  55,  b e zd z ie tn ą .  Zgł. :  Goniec 
Kra k .,  Kraków,  „Nr.  3 7 6 9 " .  
W apółw łaścielo lka  ap te k i ,  ra loda  w y j ­
dzie z a m ą ż  n a ty c h m ia s t  za w ła ś c i c ie l a  
a p te k i  lub m a g i s t r a  f a r m a c j i  z  p r aw e m  
za rząd u .  Musi to być cz ło w ie k  bard zo  
en e ig i c zn y ,  weso łego  i p o g odnego  u s p o ­
so b ie n ia ,  t o w a rz y s k i  i m u zy k a ln y  do la t  
42 .  Zgł. ty lko  p o w a ż n y c h  r e f l e k t a n tó w  
z fo to g r a f j ą  i w y c z e rp u ją c y m i  danymi  do 
Biura Ogłoszeń K ra jn a ,  Kraków,  —  
Adolf H i t le rp la tz  46,  po d  „ A p t e k a " .  
Kawaler, l a t  2 7 ,  w z ro s t  180, oc zy  p iw ­
ne ,  s za tyn ,  p r z y s to jn y  (po znanie  nie 
p rzy n ie s ie  r o z c z a r o w a n ia ) ,  d o b ry  s p o ­
k o jny  c h a r a k t e r ,  k o c h a j ą c y  p raw d ę ,  bez  
na ło gów ,  sam o d z ie ln y ,  po d  każdy m 
względem  n iez a l eż n y ,  ch c ia łb y  p o k o c h a ć  
z  w z a j e m n o ś c ią  p a n n ę  o p i ęk n y m  c h a ­
r a k t e rz e ,  b e zw zg lę dn ie  s z c z e r ą ,  m ożl i ­
wie ł a d n ą  i z g ra b n ą ,  k t ó ra  ch c ia ł ab y  
podzie lić  ze  m n ą  s m u tk i  i r ad o śc i  życ ia .  
P ro w in c ja  rmile w idz ia na ,  w a r u n e k :  d o ­
b ry  c h a r a k t e r .  P r o s z ę  o szczegó łowe  
o fe r ty  z  ż y c io ry sem  i z d ję c iam i .  Dy­
sk re c j ę ,  z w ro t  z d ję ć  . z a p ew n ia m .  Cel 
m a t ry m .  Zgł. :  Goniec Krak.,  Krakó w, 
„N r .  4 6 3 k " .
Szatynka, in te l ig e n tn a ,  mił e j  p o w ie rz ­
c h o w n o ś ć : /  z g ra b n a ,  po g o d n e g o  u s p o s o ­
b i e n i ,  m a t e r i a ln i e  n i ez a l eż n a ,  po zna  
in te l ig e n tn e g o ,  w a r to ś c io w e g o  p a n a ,  od 
l a t  3 2 — 43. Cel m at ry m .  Zgł. :  Goniec 
Krak .,  K raków ,  „Nr.  4 8 3 k " .
Separow ana, nie z w ła sn e j  winy , l a t  
22.  s z a ty n k a ,  ł ad n a ,  ś re d n ie g o  wzros tu ,  
sziuka p a n a ,  n a  p o sa d z ie ,  k tó ry  móg łby  
dać  dobro b y t  z a p ew n ić  p rzysz łość ,  
w iek  od 25 — 40, t y lk o  z fo to g ra f i ą ,  za 
zw ro t  ręczę .  Cel m a t r y m .  Zg ł. :  Goniec 
K ra k .,  Kraków,  „Nr .  4 8 4 k " .
W ysoki, szatyn,  l a t  23 ,  m a t u r a ,  po z n a  
o d p o w :e d n ią  p an ią ,  w c e lu  m at ry m .  
Zg łoszen ia  2 fon og raf ią  z w r o tn ą  do 
Gońca  Krak ..  K ia k ó w .  „Nr.  4 1 4 6 " .  
Kaw ale r ,  l a t  43.  h an d lo w ie c ,  lecz  b i e ­
dny, p o szu k u je  tow a rz y sz k i  życia ,  do 
l a t  32 ,  z g ra b n e j ,  o s z cz ę d n e j ,  g o s p o d a r ­
ne j.  Cel m at ry m .  Zg łoszen ia  możliwie 
z fo to g ra f i ą ,  d y s k re c j a  za p ew n io n a ,  do 
Gońca K ra k .,  Kraków, „N r .  4 1 5 4 " .

1 v ' ^  ^w anii
Maszyno pl smo, s t e n o g r a f i a ,  Indywldi* 

alnie,  n o w o cześn ie .  K raków ,  Grodzka  27. 
M a s iynop lsm o,  s t e n o g r a f j a ,  i ndywidual ­
nie.  n o w o cześn ie ,  Krakó w. Gro dzka  27 . 
Księgowośc i —  b i ia n s o z n a w s tw a ,  kurs  
30 godzin,  p r ak ty c z n ie ,  indywidualn ie,  
uczy  z n aw ca  ( a m e ry k a ń s k a ,  w łoska ,  
p r ze b i tk o w a ,  r am o w y  p lan  k o n t )  K r a ­
ków. M icha łowsk ie go  1 4 /9 .  In fo rm a c je  
u s tn e  godz. 12— 13 i 18— 19. 397 7

Różne

N o c l e g i1
Noclegi :  Kraków  F lo r i a ń s k a  3 . m. 8 
Noclegi :  Kraków. Grodzka  59. m 12 
Noclegi in te l ig enc ji :  Kraków. Radz iwi ł ­
ło w sk a  14, m, 2. 3202
Noclegi:  Kraków , S z e w sk a  7,  m. 7. 
Noclegi p r zy jezdn ym . Kraków,  św.  Se- 
b a s t j a n a  34,  m 2.  3 2 0 4

Za długi mego m ęża  Zbigniewa Tatom im  
nie o d p o w ia d a m .  Również  ni e  ponoszę  
ż a d n e j  o d p o w ied z ia ln o śc i  za  wsze lk ie  
n ad u ży cia  p o c zyn io ne  p rzez  n ieg o .  W anda  

T a to m i r  z Sz a n d ro w sk ic h ,  Sklep Mleczac- 
s ko-C ukie rn ic zy ,  K ra k ó w ,  K r a k o w s k a  21. 
B łyskaw iczne zamki  n a p ra w ia ,  w s t a w i a  
nowe zamki ,  zameczk i  i z a t r z a s k i  do 
śn ie g o w có w ,  toozek , t o re b e k ,  getrów , 
o r a z  n a p ra w ia  obuwie  gu m owe i  w y k o ­
nu je  w sze lk ie  r o b o ty  sz ew sk ie .  Z akład  
Sz ewsk i ,  Kraków , S z p i ta ln a  20 ,22 .  
Zaginał w p i ą t e k  dn ia  28.  VII. 1944 T. 
w ieczo rem  o godz. 8.30  p ies ,  m łody  
wi lczur  w o k o licy  Grzegórzek .  Z n a lazca  
p ro sz o n y  Je st  o o d p r o w a d z e n ie  za  w y ­
n ag ro d z e n iem .  K r a k ó w ,  u l .  D ie tU  
55, m . 12.  4 1 2 0
Znaleziouo psa  r asy  w i i cz u r a  dn.  30.  
VII. 1944, na  ul .  K r a k o w s k ie j ,  po o d ­
b ió r  zg łos ić  s i ę :  K raków ,  N. o l sz a ,  ul .  
Ks. Ign.  Skorupki 26,  I. p., ganek .  
M atuszak Maria  i có rk a  Irena, o sta tn io  
zam. w Ta rn o b rzeg u .  K toby w ied zia ł o 
ich po bycie ,  p r oszony  j e s t  p rzez  o j c a  
o w ia d o m o ś ć  p. a d r . :  W ik to r  Budyń, 
Krakó w, Orzeszkowej 6, ra. 16. 4 1 5 3
Elektryczna i n s t a la c j e  św ia tł a ,  m otorów , 
s c h ro n ó w  —  wyk o n u je  o r a z  n a p r a w ia :  
A rm aty s ,  K raków ,  S t o l a r s k a  6. 3023
Jestem  ku c h a rz e m ,  m am  gotów ki 30 ty s .,  
s z u k am  spółki  do r e s t a u r a c j i  lub cu­
k iern i .  Z g łoszen ia .  Goniec K rakow sk i ,  
Kraków ,  „N r .  3 1 1 2 "  .
Kostjumy, p łaszcze  w y k o n u ję  so lidn ie , 
f i r m a  H. Gniadek , Krakó w, K ra k o w sk a  
35, I p. 355 0
Przechow am  pr y w a tn i e  fo r t e p ia n ,  p i a n i ­
no.  W ia d . ;  K ra k ó w ,  ul. Wiśn iowa 14 5. 
Adam O st ro w sk i  p ro sz o n y  j e s t  p rzez  r o : 
dz in ę  ze w schodu  o po d an ie  s w e g o  a d r e ­
su  do p. Kozłow ski ej ,  K re k ó w ,  P i ł s u d ­
sk ie g o  18/5 .  3 8 5 4
W arszaw a. P e n s jo n a t ,  w po k o jac h  b i eż ą ­
ca  w oda. Moniuszki 7-3.  «
Peszukuję 2-ch b r a c i  Ed w ard a  1 J a n a  
Czern ia wsk ich ,  k tó rzy  w y je c h a l i  z Ber ­
dyczowa w 19 24 r . Kto wie c oko lw ie k  
o ich losi e ,  p ro sz o n y  j e s t  o p o w i a d o ­
m ie n ie :  Kie lce ,  W spó ln a  21 .  Cze rn ia w ­
sk i S t a n is ła w .  4g&k
W któ re j  oko l ic y  p o t r z e b n y  j e s t  c h o ­
l e w k a rz ?  Chcę tam  o tw o r z y ć  p rac o w n ię ,  
i n fo r m a c je  k i e ro w a ć  do Gońca K r a k . ,  
K raków ,  „ N r .  382J t".
Złote b r a c z o le tk i ,  s y g n e ty ,  p i e r ś c io n k i  
z br y la n tam i ,  o r a^  inne p rzed m io ty ,  
r e p e r u je ,  odnawia ,  w a c u j ą  Pracow nia  
Zło tn icza ,  Kraków,  P la c  W olnlca 14, 
w p o d w o rc u .  9 639
P ió ra  w ie e rn e  n a p ra w ia  i w y k o n u je  n a ­
p i sy  na  p ió rach  F i rm a  Z. Mysłakowstoi,  
Kraków,  Szp i ta lna  3. 707
Maszyny  b iu ro w e  p rze ra b ia ,  odnawia ,  n a ­
p r a w ia  s p e c j a l i s t a ,  Z yc how icz ,  K ra k ó w ,  
F e l ic j a n e k  21 . 3 469
F o to k e p je  d o k u m en tó w  wy k o n u je  n a ­
ty ch m ias t  Dom F o to g ra f j i ,  Bielec,  K ra ­
ków, K arm e l ic ka  ,50.  1926
R eperacje ze g a rk ó w ,  ze g a ró w  ! budz i ­
ków. usk u te c z n ia  f irm a  Ga jewsk i,  K ra ­
ków,  ul .  S t a ro w iś ln a  26.  3 0 2 5
Plu sk w y  o raz  wsz e lk ie  r o b a c tw o  w raz  z 
z a ro d k a m i  tępi r a d y k a ln ie  gaz „B F " ,  
o r az  o d szczurzan ie  p r z e p r o w a d z a  d ezy n ­
fek c j a  „ A z o t "  —  K raków ,  Die tla 19 7,  
tei .  183-31. Tarnów , W ało w a  3. 306 3
M arysiu C h a jeck a  —  już d a w n o  szu k am  
Ciebie.  P rzy je dź  j a k  n a jp r ę d z e j  do Po- 
w r o ź n ik a  ( s t a c j a  pr zed  Krynicą).  M ik o ­
ła j  Ko lan k o w sk y j .  3 9 6 2
Szyję  t an io  i p r z e r a b i a m  ze s t a r e g o  
w ypraw ki  n i em o w lę c e ,  g a rd e r o b ę  dz ie ­
c ię c ą  i d a m s k ą .  K raków ,  Gro dz ka  4. 
m. 3, III. p. 406 5
P o szuku ję  b r a t a  m ego  inż.  W cdn icki e-  
go B ro n is ła w a ,  o s t a t n io  zam ie sz k a ł eg o  
w Tarn o p o lu .  W ła d y s ł aw  W od nic k i ,  Łę- 
t o w ice ,  p.  Bogurn iłowice.  4 85k
Pod po r.  E dw ard  Bohm ze Lw owa,  p r z e ­
bywał  od 193 9 r . w niewoli ’ bo l szew ic ­
k ie j  w oboz ie  j eń có w  w S ta ro b i e l s k u ,  
Uk ra in a ;  żonę  jeg o  wyw iez iono  na  Sy­
bi r .  Od c z e rw ca  1941 r .  p r ze r w a łe m  z 
nimi  k o n k t a k t .  O i le k t o ś  ' już po tym 
o k r e s i e  p o s i a d a  o n i eb  j a k i e ś  w ia d o ­
m o śc i .  zech ce  je u d z ie l ić  pod a d r e ­
se m :  Bron isł awa  Kosso w sk a ,  Libusza ,  
kolo  G o r l ic -Karpa tehno l  A. G „  lub 
R a l f in e r i e  „ P o l m i n " ,  Droh oby cz ,  za 
k t ó r e  zgóry  dz ię ku ję .  486 k
Anonimy b a d a  s ą d o w o  z aprz ys ię żony  
z n a w c a .  K raków ,  F lo n ja ń s k a  3,  II. p.

Zguby -  kradzieże
W ysoką n a g ro d ę  za  o d n a le z i en i e  wzgl.  
i n fo r m a c je  p r o w a d z ą c e  do o d n a le z i en i a  
s k ra d z io n y ch  rze c z y  p rzy  ul .  S t a r o w iś l ­
ne j  4 3  w dni u 23 .  VII. 1944 S kradz ione  
między  innemi : w a l iz k o w a  m asz y n a  do
p i sa n i a  „ E r i k a " ,  m od el  5,  Nr.  9 6 0 6 3 7 ,  
„ L o n g i n e s "  złoty,  3 - k o p e r to w y  z ł a ń ­
cus zk iem,  wa l iz kow y p a te f o n  „ P a y l l a r d "
i u b ran i a .  Zg łoszen ia  n a  ż yczen ie  ś c i ­
śle pou fne  —  bez p o d a w a n i a  swych  n a ­
zwisk),  o r a z  b liż sze  i n fo r m a c je :  K ra ­
ków, S t a ro w iś ln a  4 3 ,  m. 1. 4 098
W ysoką n a g r o d ę  ?a  zgub io ne  d o k u m e n ­
ty ,  na  n azw isk o  Z yg munt Kopp, Krakó w, 
M a d al iń sk ie g o  10, dn ia  28 .  VII, 1944 
zg u b io n o :  polsiką K a r tę  rozp o z n a w cz ą ,  
Nr .  217 9 1 1  /VII,  do wód o so b is ty  polsk i,  
w y s t a w io n y  p rze z  Z a rząd  "Miejski K r a ­
ków,  l eg i ty m a c ję ,  w y s t a w i o n ą  przez  Z e ­
spól b l a c h a r z y  Kraków. 404 7
Zginęła t o r e b k a  z d o w o d am i  i p ien iędzmi .  
P ro s zę  ty lko  o z w ro t  dowod ów , t c  j e s t  
Ken n k ar ty ,  wyd. p t ze z  S t a ro s t w o  w Czę­
s to c h o w ie ,  na n azw isk o  W a n d a  So leck a ,  
Nr.  8726 .  Wsze lk ie  n ad u ży cia  z a s t r z e ­
żone  3 9 l k
Zgubiono K e n n k a r tę  Nr. 206 1, w y s t a ­
w ioną  p r z e i  L a n d k o m m i s s a r i a t  w Kazi ­
m ie rzy  W ie lk ie j ,  na  n azw isk o  Ciochon 
W e ro n ik a ,  Zys law ic e ,  gm in a  Dob ies ławi -  
ce ,  p o w ia t  M iechó w. 40Sk
Zgubiono K e n n k a r tę  Nr.  1904, w y s t a Ł 
w ioną  d n ia  15.  I. 1943,  p rzez  L a n d k o m ­
m is s a r i a t  w Kazim ie rzy  W ie lk ie j ,  na n a ­
zw isk o  Oleszek  F ra n c i s z ek ,  ur. 2 2 . XII- 
1906,,  w F i t i p o w icach .  4 1 4k
Zgubiouo na  lir.ji P rz ew o rsk — R o z w a ­
dów K e n n k a r t ę  w y d a n ą  p rzeż  m ia s to  
Lu baczów,  Kre is  R a d a  Ruska ,  Dis tr .  Ga- 
Uzien na nazwisk o  Cz a jk o w sk a  Broni­
s ł a w a .  Ł a s k a w y  z n a la z c a  p r oszony  je s t  
o o d e s ł a n i e  te jże  na  a d r e s :  B ron :s}a w a  
C za jk o w sk a ,  Rudn ik  n /S a n em ,  Kończy- 
c k a s t r a s s c  21.  406 k
Skradziono d o k u m en ty  o s o b i s t e ,  a to :  
K e n n k a r tę  Nr. 47 /R 42 , dowód o s o b is ty  
Nr. 5 41 ,  k a r t ę  p rac y ,  k a r t ę  r o w e r o w ą ,  
w y d a n e  p rzez  I n sp e k c j ę  le śną  Nowy 
Są cz  i S t a ro s t w o  W J a ś l e  na  n a z w isk o :  
Ro-jkowski W ła d y s ław ,  Ja s ło ,  Dw orco­
wa 46 . 4 04k
Zgubiono K e n n k a r tę ,  Nr.  7 2 5 ,  w y s t a ­
w ioną  pr zez  K r e i s h a p u tm a n n s c h a f t  Dę­
bica ,  na nazwisko  W a c ła w s k i  S t a n  s iaw 
z Ra d o m y ś la  Wielkiego.  4 01k
Skradziono w p o c ią g u  Krak ó w — Dębica  
K e n n k a r tę ,  w y s t a w io n ą  w 26 łkwl na n a ­
zwisko M a r j a  Tyrcz,  u f .  15.  8. 1 908  w 
B a chorzu ,  w y d a n ą  w  Żółkwi ,  2 9 7 4

fkratfzfono K e tm k a r tę  Nr. 2 1 f e  na
zwisko Budzowsk i Józef,  u r .  1 zam. w  
8tojowlo*c3i 6 6 ,  gm. S iep ra w,  p o c z t*  
D obczyce .  K e n n k a r t ę  zgu biono n a  s t a c j i  
w  L e ż a js k u .  Z n a lazcą  p r o s z ą  o zwrot .  
Zgubiono K e n n k a r t ę  Nr .  7 5 0 1 6 ,  w y s t a ­
w ion ą  w BorJcu F a ł ę c k i m  n a  n a z w i s k o  
M a r j a  Bylica,  Sko tn ik i ,  n r .  155 .  
Skradziono 24  Lipc* 1(944 K a r t ę  ro z p o ­
zna wczą ,  Nr.  1 / 1 8 .6 .6 7 9 ,  w y s t a w i o n ą  
w K ra k o w ie ,  n a  n a z w isk o  Ew a P i ła t  t  
ważne  p a p ie r y  iz p a t a ln e .  3 884
Zagubiono K a r tę  r o zp o z n a w cz ą  Nr. 165 
w y d a n ą  p r z e z  Z a rzą d  Gminny w R z e ­
p i en n ik u  S t rzy żew sk im ,  po w .  J a s ło ,  n *  
n a z w isk o  F u d a la  Jan  K azim ierz 2 t e . ,  
ur .  17.  I. 1920 z  KoHkówfcl. Nr. d. 5 5 ,  
Grom ad a  Rzep ienn ik  B iskupi .  491K 
Zgubiono  K e n n k a r t ę  n r .  4 4 9 5 ,  w y d a n ą  
p rzez  L a n d k o m m i s a r i a t  w  K a z im ie rz y  
W ie lk ie j  na  n a z w isk o  J e s i o n k a  S te fa n ,  
za m ie sz k a ły  w  F i l i p o w ic a ch ,  gm. Ko­
szyce .  492fc
Zagubiono K e n n k a r t ę  Nr.  193 2  na n a ­
zwisko J a n in a  K a tn i s i a k ,  w y d a n ą  p r z e z  
S t a ro s tw o  w Dębicy .  4 9 3 k
Zaginęła K e n n k a r t a ,  Nr.  121 , n a  na^ 
zwlstfco Anton ieg o  Zięzio,  ur. 11. VI.  
1 903  w M a n as t e rz u .  4 9 4 k
G rabowski M arc in  zgubił  K e n n k a r t ę  Nr. 
60,  w y s t a w i o n ą  p rze z  g m in ę  Ttrrsiko- 
W ie lk ie ,  pow.  Opatów.  495Jc
K osacka Anna z a m ie sz k a ł a  w Gawłów- 
ku nr .  dom u 15, gm in a  Bogucice,  K ra -  
kau-L an d ,  zagub ił a  s w o j ą  K a r tę  r o z p o -  
n a w czą  Nr.  4168 ,  w y s t a w io n ą  w g m i ­
nie Bogucice,  s  z a tw ie r d z o n ą  p r z e z  
L a n d k o m m i s s a r i a t  Boctmia .  4 9 6 k
Zgubiono Kennkaj rtę,  w y d a n ą  przez S t a ­
ro s tw o  w Dębicy,  n a  n a z w isk o  A l e k s a n ­
d e r  Domin, ur.  dnia 21.  IV. 1 925  f-  
w ie ś  Za leszany .  Gmina Bbydn iów.  
Zagubiono K e n n k a r tę .  Nr.  83 8,  w s t a ­
w io n ą  przez Gm. Sędzi ozów, zatw ierd zo ­
n ą  p rze z  Kre is Dębicę,  o* n a z w isk o  
B rzos to w sk i  E d w ard .  4 6 4 k
Zgubiono K e n n k a r tę ,  w y sta w io n ą  p rze z  
Kre isha up tana iHischaf t  Reichsho f ,  n*  
n azw isk o  Z o n tek  H e len a ,  ur. 20 . XI. 
1921,  zam. w  Łań c u c ie ,  Ś ródm ieście  7. 
Zgubiono Kennkafftę,  Nr. 2 9 1 ,  w yd aną  
p rzez  S t a ro s tw o  Opatów,  na narw lsko  
K rzak  Zof ia,  Z ło ta ,  p. S a m b o rz e c .  
Zgubiono K e n n k a r tę ,  Nr.  187 1, w y sta ­
w ioną  p rze z  Gm. Be jsce,  pow.  M ie ­
chów ,  na  n azw isk o  Nowak M ar i a n n a  z  
Czyżowic.  46Wc
Skradziono K e n n k a r tę  i p r z e p u s t k ę  1H- 

s a c k ą  n a  n azw. M amon  Józef ,  K usoc łca  
95 ,  w y s t a w i o n ą  pr zez  Gm. Cz ern ichów.  
Skradziono K e n n k a r tę ,  dn.  8. VII.  19 44 , 
w y s t a w io n ą  p rze z  Gminę Dynów, KreiS- 
h a u p i r a a n n s c h a f t  Kro sn o ,  Nr.  VII I-528,  
□a nazwisk o  Ku ś J ad w ig a ,  zaan. w  
P rzed m ieśc iu  dymowskim. Gminy Dynów. 
Zgubiono K e n n k a r tę ,  w y d a n ą  prze* 
L a n d k o m m i s s a r i a t  w Ni siku, na n a z w i ­
sko  Olak S t a n is ła w ,  Nisko  S a n o w a  6 5 .  
Józefow i Bieńkow I, zam .  w  O orzycach, 
Gmina T rześń ,  s k ra d z io n o  w  dftin 
13.  VI.  194 4  r .  K e n n k a r tę ,  w y s t a w i o n ą  
p p e z  K r e l s h a u p t .  Dębica.  4 7 2 k
Zgubiono K e n n k a r t ę ,  Nr.  1656 , n a  n a­
zwisko  SMwa T adeusz ,  z G rom ady  Błe- 
tf iaszowlce ,  w y s t a w i o n ą  p rzez  Gm inę  
Gręboszów,  Kre is  T a rn ó w .  4 7 3 k
Zagubiono K e n n k a r tę ,  w y d a n ą  p r z e z  
L a n d k o m m i s s a r i a t  w Kazimierzy  W ie l ­
k i e j  w dniu 12.  V. 1943 r . .  Nr.  2 7 2 6 ,  
na n azw isk o  Now ak  M ari an .  474k  
Zagubiono Ken.nkartę,  na  n azw isk o  Na- 
j a  J an .  zam. w R ękaw ie ,  Gmina Gór no ,  
pow.  J a ro s ł a w .  K e n n k a r ta  w y d a n a  p rze z  
S t a ro s t w o  Rzeszów . 475k
K en n k ar tę ,  w y s t a w io n ą  p rze z  Z a rząd  
Gminy G ra b o w n ic a ,  na  nazwisk o  Ra- 
c h w a ł  Józef z N4e b o c k a ,  s k ra d z io n o .  
Sk radz iono  dwie  K en n k ar ty  d n i a  28.  6.  
1 9 4 4  r . :  Henr yk Kwolek Nr.  9 39 /42  I 
H e le n a  Kw olek  Nr.- 11 19 /42 ,  w y d a n e  
p rzez  Kr. J a ro s ł a w .  - 4 77k
Zgubiono  K e n n k a r tę  Nr. 4 5 3 9  D, w y d an y  
p rzez  gm in ę  Pc im, na  n a z w isk o  Ju liaH.  
Dyrda ,  Pcim 85  k  Myśleni c.  4 87k
Zgubiono d n ia  7 l ip ca  1944 r. K e n n k a r ­
t ę  n a  n azw isk o  Z yg mun t Karol,  Kapki,  
w y d a n ą  p rzez  gm. Rudn ik ,  Kr.  J a ro s ł aw .  
Zgubiono dn ia  10 l ipca  1944 r . Kenn­
k a r t ę ,  w y d a n ą  przez  u rzą d  gm in y  Borek  
Wielk i ,  pow.  Dębica,  na  n azw isk o  S tan i ­
s ła w  B o h o ta ,  syn  J a n a  i Anny, ur. d n ia  
24  k w i e tn i a  1 903  r . w O s t ro w ie .  4 8 9 k  
Zgubiono K e n n k a r tę  Nr. 172, w y s t a ­
w ioną  p rzez  g m in ę  zb io ro w ą  N ado le -  
Dukla,  pow. Krosno ,  na n a z w isk o  Ma-'  
r i a n n a  Pi lak ,  z a m ie sz k a ł a  w Dragano-  
wej,  u rodź.  4 g r u d n ia  1900 r . 4 9 0 k  
Zgubiono K e n n k a r t ę ,  w y s t a w i o n ą  przez  
Z arząd Gminy Niedźwied ź ,  na n azw isk o  
Gładz ik  S t a n is ła w .  U p raszam  o z w ro t  
za g u b io n e j .  4 0 9 3
Zgub ione  n a  ul.  S t a ro w iś ln e j  dn ia  
30.  VII. 1944 d o k u m en ty ,  na nazwisko  
Sze li ńsk i  Mieczy/sław. w r a z  z p o r t f e le m  
i p o z o s ta ł ą  jego z a w a r to ś c i ą ,  p m z ę  
zwróc ić  pod  a d r e s e m :  K raków ,  Ł o b ­
z o w sk a  27 . 4 1 1 7
Z ostaw ioną w p o c ią g u  P r z em y ś l— K r a ­
ków to re b k ę  d a m s k ą  z ważnemi  l eg i ­
t y m a c ja m i ,  r a  nazwisko W a c ła w a  Kieł-  
b u s ,  u r .  1. IX. 1917 .  Ł a s k a w e g o  z n a l a z ­
cę p ro sz ę  o o d d an ie  z a  w y n a g r o d z e ­
niem. W a c ła w a  Kiełbiiś,  Kraków-OIsza.  
O -kana  22. 4134
Zgubiono 27. VII. 19 44 n a  p l a c u  w  K r a ­
kowie ,  p o r t f e l ,  140 zł.  i  K e n n k a r tę ,  w y ­
d a n ą  w VII. Obwodzie  Bronowice ,  na 
n a z w isk o  Błachu t  Jan ,  za m ie sz k a ły  W o ­
la  J u s to w s k a  Nr. 2.  Ł a s k a w y  z n a la zca  
p ien iądze  n iech z a t r z y m a ,  ty lko  K e n n ­
k a r t ę  p r o sz ę  o d e s ła ć .  406 4
S kradziono  k s ią ż k ę  Ubezp. Spoi.  N ie m ­
czykow i A loj zemu, zam. Kraków, ul .  
M ogi lska  24/5 .  4 0 8 4
Zgubiono K e n n k a r t ę ,  A usw e is  służbow y 
i p r zz e p u s tk ę  n o c n ą ,  w y s t a w i o n e  w 
K rakowie  na  n a z w isk o  W ła d y s ław  Ko­
z ina ,  Kraków,  P i a sk i  W ie lk ie  173.
Na drod ze  od ul .  K o o a r s k ie g o — Nowo­
w i e j s k a  zgubiono  K e n n k a r t ę  o r a z  inne 
d o k u m en ty  na  n ązw isk o  L a c h o w a  J a d ­
w iga .  Ł a s k a w y  z n a la z c a  o d d a :  Kraków , 
N o w o w ie js k a  3, m. 2.  408 6
Zgubiono K e n n k a r t ę  m iędz y  Mogiłą n  
I g c i c m ją  na  n a z w isk o  jar.  Rokosz ,  w y ­
s t a w io n ą  p rzez  gm in ę  W ierzbno,  p o w ia t  
M ie chów . .  Ł a s k a w e g o  z n a la z c ę  p ro sz ę  o 
z w ro t  za w y n a g r o d z e n ie m .  4088
Dnia 30.  VII. 1944 r .  s k ra d z io n o  mi w 
t r a m w a ju  Nr .  3.  t o re b k ę  z z a w a r to ś c i ą  
170  zł, a s y g n a t y  na t o n ę  w ę g la ,  wy­
c i ą g  z k s ię g i  m a łż e ń s tw  z p a ra f j i  Bo­
żego Ciała,  w y c ią g  m e t ry k ,  dzieci  z p a ­
r a f  j i  św. K a ta rz y n y  i K a p e la n j i  p a ń ­
s tw o w e g o  Szpi ta la  św.  Ł c z a rz a  w  K ra ­
k o w ie  i K a r t ę  r o zp o z n a w cz ą  Nr. IV 
19 1058 ,  w y d a n ą  d n i a  17.  VIII. 1942 r .  
na  n a z w isk o  Kinach  S t e fa n i a .  Ł a s k a ­
weg o  z n a la z c ę  p r o s z ę  o ; ;wro t za  wy­
s ok im  w y n a g ro d z e n ie m .  A d r c : :  K ra k ó w ,  
S k a w ;ńsk a -B o czn a  12, łn.  30 .  4 1 0 6
Skradziono K e n n k a r tę  dn.  74 .  VII. 1 944 
w raz  z t o r e b k ą  na  n a z w ^ k o  M a r i a  Ry- 
bo wicz ,  u ro d zo n a  w K r a k o w ie  dn ia  17 
g ru d n ia  1908,  z a m ie sz k a ł a  w P ychow i-  
c a c h  Nr.  2,  Nr.  K e n n k a r ty  VI I 12213.  
Zgubiono K e n n k a r tę ,  w y s t a  wion ą w Gmi­
nie M ogi lany,  na n a z w isk u  M ag d a le n a  
F e t n e r o w a ,  R zeszo ta ry ,  Gm ioa  Mogi­
lany.  4111
Zgubiono K e n n k a r tę ,  w y d a n ą  w K r a k o ­
wie,  n a  n azw isk o  W ia d y s .aw a  Bruzda ,  
z a m ie sz k a ł a  Krakó w, ul. Kuna 4. 
Skradziono K e n n k a r tę .  Nr.  5 309, w y s t a ­
w ioną  W ie l ic zk a -S ta d t ,  o r az  p o ś w ia d cz e ­
nie K a r ty  P racy  Nr.  901/Wi  605 8,  w y ­
s t a w io n ą  w W ie lic zce ,  u  a  n a z w i sk o  
Korek  M ari a ,  z a m ie sz k a ł a  w W ieliczce, 
K opern ik a  3 2 ,  4 1 1 6
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